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Konserwatyści czy Labour Party?
Dziś vybory do Izby Gmin

LONDYN (PAP).
Czy W. Brytania posiadać będzie rząd konserwatywny, 

czy też labourzystowski? Kto weźmie udział w konferencji 
na najwyższym szczeblu, Macmillan, czy Gaitskell?

nych wyborach. Według oceny 
niektórych agencji zachodnich, 
w obecnym stanie rzeczy wy­
da je się to mało prawdopodo­
bne.
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Te i temu podobne pytania 
nurtują obecnie nie tylko bry­
tyjską opinię publiczną, ale 
również opinię światową. Od

Nie ma zakazu 
hodowli zwierząt 
w miastach

W niektórych miastach i 
osiedlach rady narodowe po­
dejmują uchwały zakazujące 
hodowli zwierząt futerkowych
i innych.

W związku 
przypomnieć 
prezesa Rady

z tym należy 
pismo okólne 

Ministrów z 30
lipca 1959 r., które określa 
zasady hodowli zwierząt na 
terenie miast i osiedli.

W myśl tego pisma prezy­
dia powiatowych, miejskich 
i dzielnicowych rad narodo­
wych mogą wydać zakaz ho-
dowli zwierząt na określo-
nych obszarach lub w po­
szczególnych nieruchomoś-
ciach, jeżeli uznają to za siu 
szne ze względów' zdrowot- 
nych. Nie istnieje jednak ge­
neralny zakaz hodowli zwie 
rząt na terenie miast i osie­
dli, jak również nie istnieją 
przepisy ograniczające tę ho- 
aowlę. Zarówno ograniczanie 
jak i zakaz hodowli zwierząt 
w miastach i osiedlach były­
by sprzeczne z interesami lu­
dzi pracy i całkowicie nie­
uzasadnione gospodarczo.

(PAP)

powiedzi na nie udzielą od­
bywające się dziś wybory do 
Izby Gmin. Wybory te okre­
ślane są jako najciekawsze od 
wielu lat. Składa się na to 
wiele przyczyn, z których 
główną jest wyrównanie się 
szans obu wielkich partii — 
konserwatystów i labourzy- 
stów — w ostatnim stadium 
kampanii, wyborczej. Jak wy­
nika z ostatnich ankiet prze­
prowadzonych przez dzienni­
ki brytyjskie, obie partie idą 
„łeb w łeb”.

Liczba niezdecydowanych 
wyborców waha się według 
różnych ankiet od 1'8 do 
1/5 ogólnej liczby wyborców. 
Od tego, za którą partią opo 
wiedzą się ci niezdecydowa­
ni zależeć będzie wynik wy­
borów. Podkreśla się, że je­
szcze nigdy w historii wybo­
rów brytyjskich liczba nie 
zdecydowanych nie była tak 
wysoka. W Londynie zaczy­
nają krążyć dowcipy, że obec 
ne wybory są wyborami „nie 
zdecydowanych” i że najpra­
wdopodobniej zwycięstwo od 
niosą niezdecydowani.

Na ogólną liczbę 630 człon­
ków Izby Gmin większość ab­
solutna wynosi 316. Labourzy- 
ści musieliby więc odebrać 
konserwatystom 40 mandatów, 
aby uzyskać większość w obec

Macmillan

Wykorzystajmy 
pomyślną szansę 

Przemawiając w środę 
wiecu przedwyborczym

Członkowie bawiącej w Chi­
nach polskiej delegacji partyj- 
no-rządowej zwiedzili Ogólno- 
chińską Wystawę Rolniczą.

Na zdjęciu: Członkowie de­
legacji z A. Zawadzkim oglą­
dają płody ziemi chińskiej.

Fot. CAF

99Łunnik 3“ eddala sśę
na 
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dzielnicy Londynu, Hammer- 
smith, premier Macmillan o- 
świadczył- że należy wykorzy-

Rozmowa
stać szansę, jaką stwarza
pierwsze przełamanie lodów 
w stosunkach Wschód-Zachód.

„Wchodzimy w okres naj­
trudniejszych, czasem napię­
tych, czasem niebezpiecznych 
rokowań. Wykorzystajmy — 
kontynuował premier W. Bry­
tanii — pomyślną szansę, jaka 
się obecnie nadarza, a o którą 
tak usilnie walczyliśmy — 
szansę pierwszego pękania lo­
dów między Wschodem a Za­
chodem, która być może przy­
niesie odwilż i wiosnę”.

Rapacki Herter
WASZYNGTON (PAP)
W czasie swego pobytu 

w Waszyngtonie minister 
spraw zagranicznych Adam 
Rapacki złożył wizytę se­
kretarzowi stanu USA Her- 
terowi. W rozmowie poru­
szono szereg zagadnień, in­
teresujących oba rządy 
oraz dokonano pożytecznej 
wymiany poglądów na obec 
ną sytuację międzynarodo-

W obronie Hagi NRD
| Starcia z policją zachodnioberlińsLą

BERLIN (PAP)
Pod wpływem zdecydowanej postawy robotników kole­

jowych, którzy wystąpili w obronie flag NRD wywieszo 
nych w sektorach zachodnich na dworcach, w zakładach na 
prawczych taboru i innych terenach szybkiej kolei, miej-
śkiej, znajdującej się pod administracją NRD policja
zachodnioniemiecka zmuszona była do przerwania swej pro 
wokacyjnej akcji.

MOSKWA (PAP)
Jak podała agencja TASS w środę w godzinach wieczor­

nych, badania prowadzone w ośrodku koordynacyjno-oblicże- 
niowym wykazują, iż lot automatycznej stacji międzyplane­
tarnej odbywa się ściśle według wytyczonej orbity.

Przebiegłszy w najmniejszej 
odległości od księżyca automa­
tyczna stacja międzyplanetar­
na w dalszym ciągu oddala się 
od ziemi i srebrnego globu. W 
dniu 7 października o godzinie 
18 czasu warszawskiego stacja 
międzyplanetarna znajdowała 
się o 126 tys. km od księżyca, 
a jej odległość ód ziemi wy­
nosiła 417 tys. kilometrów. W 
dniu 10 października automa­
tyczna stacja międzyplanetar­
na oddali się od ziemi na ma­
ksymalną odległość równą 470

lejnym seansie łączności z au­
tomatyczną stacją międzypla­
netarną w dniu 6 październi­
ka, potwierdzają, że aparatu­
ra do pomiarów naukowych, 
system termoregulacji i system 
zasilania w energię funkcjonu­
ją normalnie.

tys. km, a następnie ;acznie
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się zbliżać do naszej planety 
i przemknie obok niej w dniu 
18 października w kierunku z 
północy na południe. Minimal­
na odległość od powierzchni 
ziemi wyniesie około 40 tys. 
km.

Dane, jakie uzyskały naziem 
ne stacje telemetryczne na ko-

16 tys. pazurów
w ciągu 8 miesięcy

Naukowcy o NRD
(inf. wł.)
W X rocznicę powstania Nie 

mieckiej Republiki Demokra­
tycznej Instytut Zachodni w 
Poznaniu wspólnie z Radą Okrę 
gową Towarzystwa Rozwoju 
Ziem Zachodnich, Zachodnią 
Agencją Prasową i „Tygodni­
kiem Zachodnim” — zorgani­
zował w Sali Malinowej Pa-
łacu Działyńskich 
sesję odczytową.

Po powitaniu

naukową

zebranych
przez prof. dr. Z. Kaczmarczy­
ka, zagajenie wygłosił dyrek­
tor Instytutu Zachodniego prof. 
dr G. Labuda.

Następnie miały miejsce 4 
odczyty: prof. dr. J. Wiewióry 
„NRD — Sojusznik Polski Lu­
dowej”, mgr. B. Gruchmana,

faijkopkl
Mimo panującej suszy wy­
kopki ziemniaków przebiegają 
o 'wiele sprawniej niż w la­
tach ubiegłych. W całym kra­
ju wykopano już około 60 pro­

cent ziemniaków.
Na zdjęciu: Wykopki w go­
spodarstwie Państwowego 
Technikum Rolniczo-Chmielar 
skiego w Krasnymstawie (woj. 
lubelskie). W pracach poma­

gają uczniowie technikum.
CAF — Fot. Miedza

Dworce i tereny kolejowe— 
jak już podawaliśmy — tak 
jak co roku ozdobione były 
flagami z okazji rocznicy pro 
klamowania NRD. Po . raz 
pierwszy w tym roku wywie 
szone zostały nowe flagi NRD 
ze znakiem młota i cyrkla 
w wieńcu kłosów.

Robotnicy kolejowi wystą­
pili zdecydowanie przeciwko 
akcji policji, wszczętej na za 
rządzenie zachodnioberlińskie 
go senatora dla spraw wew-

nętrznych Lipschitza. Policja 
w zachodnich sektorach zdzie 
rając flagi zaatakowała sta­
wiających opór używając pa­
łek. Doszło do starć, w wy­
niku których szereg osób zo 
stało tak dotkliwie pobitych, 
iż musiano je przewieść do 
szpitala. Obrażenia w star­
ciach odniosło również kilku 
policjantów. Aresztowano kil 
ku robotników mieszkają­
cych stale w zachodnich sek­
torach.

157 osób zginęło 
w płomieniach

Od szeregu lat nie notowa­
no w kraju tak wielkiej licz­
by pożarów jak w roku bieżą 
cym. Tak np. na sierpień br. 
wypada przeciętnie 66 poża­
rów dziennie. Każdego dnia 
tego miesiąca szło z dymem 
przeszło 2,5 miliona złotych. 
Od początku roku do końca

„Osiągnięcia gospodarcze
NRD”, mgr. T. Piotrowiaków- 
ny, „Osiągnięcia kulturalne 
NRD”, oraz mgr. Z. Szumow­
skiego „Z życia NRD”. Sesja 
omawiając wszechstronnie cało 
kształt zagadnień nowego za­
chodniego sąsiada jeszcze raz 
uwidoczniła historyczne zna­
czenie powstania pokojowego 
państwa niemieckiego z któ­
rym łączy nas sojusz i ogólna 
idea — budownictwa socjall-
zmu. (ik)

Jak podąje PIHM — w zachod­
niej i południowo-zachodniej czę 
śc: kraju zachmurzenie niewielkie, 
na pozostałym obszarze umiarko-
wane, dzielnicach zachodrfich
rano lokalne mgły. Temperatura 
minimalna w granicach od minus 
3 st, na południowym zachodzie 
do plus 4 st. na wschodzie, ma­
ksymalna odpowiednio od 14 do 
17 st., wiatry w części wschodniej 
umiarkowane północno-zachodnie, 
na pozostałym obszarze słabe z 
kierunków zmiennych. O?
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Najpoważniejsze 
miały miejsce na 
dworca Schoeneberg.

zajścia 
terenie 

Na

sierpnia zginęło 
niach 157 osób 
dzieci.

w płomic-
w tym 79

dworcach Tempelhof i Gru- 
newald zmotoryzowane od­
działy rezerw policyjnych mu 
dały ustąpić wobec zdecydo­
wanej postawy robotników, 
którzy uzbroili się w narzę­
dzia i byli gotowi oprzeć się 
prowokacji.

Sprawdź obligacje
W 16 losowaniu Narodowej Po­

życzki Rozwoju Sił Polski w dniu 
7 października 1959 r. wylosowano 
premie: po zł 5060 nr nr: 313 479, 
671 282, 882 343; po zł 1,000 nr nr: 
84 057, 208 586, 253 932, 258’262, 258 898, 
304 910, 814 494.

Ponadto wylosowano 51 premii 
po 50Q Zł, 115 premii po zł 250 
i 994 premie po zł 150.

Straszny to bilans — 16 
sięcy pożarów w ciągu 
miesięcy. Warto też dodać,

ty 
8 

że
z’a 800 milionów złotych wy­
płaconych już w tym roku 
przez PZU pogorzelcom jako
od ą^kodowa n i a można
wybudować mieszkania 
dziesiątków tysięcy ludzi. 

Statystyki wykazują,

by 
dla

że
bardzo wiele pożarów wywo- 
ływanych jest przez pozosta­
wione bez opieki dzieci i nie 
ostrożnych dorosłych. Dlate­
go też Zarząd Główny Zwią- 
ku Ochotniczych Straży Po­
żarnych zwraca się jeszcze 
raz z apelem do obywateli 
o jak największą ostrożność 
i jak najszerszy udział w ak­
cji zapobiegawczej. (PAP)

Kopalnia „Konin“ w X-lecie MO
(inf. wł.) 
Z okazji 

węglowym 
3-osobowa 
Franke na 
Cottbus).

10-lecia. istnienia NRD. w konińskim kombinacie 
odbyła się uroczysta akademia, na którą przybyła 
delegacja NRD z okręgu Cottbus z Herbertem 
czele (sekretarz związków zawodowych okręgu

Na akademii było obecnych również kilkudziesięciu fachów 
ców inżynierów niemieckich, którzy pracują w kombinacie 
konińskim.

Referat wygłosił dyrektor kopalni inż. Jan Stowski 
W imieniu delegacji niemieckiej, serdeczne pozdrowienia gór 
nikonY konińskim przekazał Herbert Franke. Goście niemiec-
cy obdarowani zostali wiązankami kwiatów. (bak)

Zamach
na premiera Iraku

W środę pó południu doko­
nano zamachu na premiera 
Iraku Abdula Kassema. Pre­
mier został ranny w ramię 
strzałem z rewolweru w chwi­
li, gdy przejeżdżał samocho­
dem przez jedną z głównych 

/ulic Bagdadu. Rani jest lekka 
i niegroźna. (PAP)

W hołdzie poległym
4 października br. odbyło 

się na polskim cmentarzu woj 
skowym w Lommel (Belgia) 
uroczyste odsłonięcie pomni­
ka dla uczczenia pamięci żoł- 
nierzy polskich poległych w 
Belgii w czasie drugiej wojny 
światowej. Z inicjatywą wznie 
sienią pomnika wystąpiło w 
ubiegłym roku Towarzystwo 
Przyjaźni Polsko-Belgijskiej 
oraz organizacje wychodźstwa 
polskiego w Belgii.

Sp‘onęła żywcem.
Tragicznemu wypadkowi u- 

legła 60-letnia Janina Plajer, 
zam. we Włocławku, ul. Sta- 
rodębska 35. Zajęta była ona 
czyszczeniem ubrania benzyną, 
która w pewnej chwili zapali­
ła się od rozgrzanej kuchenki 
elektrycznej. Ogień objął bły­
skawicznie odzież. Nieszczęśli­
wa stanęła w mgnieniu oka w 
płomieniach. Ponieważ nikogo 
z mieszkańców’ nie było w do­
mu, Janina Plajer w strasz­
nych męczarniach zmarła.

PORAŻKA BOKSERÓW 
GDAŃSKA W NRD

Wobec 5 tys. widzów odbyło 
się w Schwerinie międzynaro­
dowe spotkanie pięściarskie 
między miejscowym zespołem 
Traktor i reprezentacją Gdań­
ska. Zwyciężyli gospodarze 
11:9.

ZAPAŚNICY TUL-U 
WYGRYWAJĄ

Przebywająca w Pols-ce eki­
pa zapaśników' organizacji
sportu robotniczego Z
Finlandii rozegrała w środę, 
7 bm. we Wrocławiu drugi ko­
lejny mecz w naszym kraju. 
W spotkaniu tym drużyna 
TUL-u wygrała z Pafa wagiem 
Wrocław 14:2.

Pozostałe wiadomości sportow* 
— patrz str. 6.



Redaktor naczelny -- Leonard 
Wachalski, zastępca redaktora 
naczelnego i kierownik działu
publicystyki
mann.
Marian 
sław

sekret".
Eugeniusz Kitz 
ze redakcji —

Flejsierowicz i Wie'
Porzycki,

działów: kultury - 
niek, miejskiego - 
Cofta. sportowego

kierownicy
Janusz Bi
Eugeniusz

— Tadeusz
Kaczmarek. terenowego — 

Józef Pieprzyk
Dzisiejszy serwis informacyj- 
no-polityczny do druku przy- 
gotowah Mieczysław Skąpski 

i Feliks Biłoś.

OPINIE I MYŚLI m

W AKCJI
Dla nikogo nie jest ta­

jemnicą, że wyniki roz­
mów Chruszczów — Eiscn 
hower i zaznaczające się 
odprężenie w stosunkach 
Wschód — Zachód nie za 
chwyciły kanclerza Adc- 
nauera i jego ministrów. 
Słowa komunikatu wa­
szyngtońskiego obudziły w 
Bonn podejrzenia, że roz­
poczęty dialog radziecko- 
amerykański odbywać się 
będzie ponad głową rządu 
NRF, przy życzliwym po­
parciu Londynu. Nic dziw7 
nego, źe do oficjalnego op­
tymistycznego tonu (na ja 
wne protesty nie można 
sobie pozwolić) dodajc się 
szczyptę goryczy i sarkaz­
mu. Warto przytoczyć tu 
chociażby interesujące' sfor 
mułowanie Adenauera, kie 
dy (cytując wypowiedź a- 
merykańskiego senatora 
Fulbrihta, iż rezultatem 
wizyty Chruszczów'a w USA 
winny być dalsze zbroje­
nia Zachodu) oświadczył 
iż Fulbriht jest „mądrym 
człowiekiem”.

Jak się okazuje kanclerz 
NRF zabrał się już ener­
gicznie do dzieła. Świad­
czy o tym ukrywana przed 
opinią publiczną wymiana 
listów z prezydentem Ei­
senhowerem. Chociaż ich
treść trzymana jest 
jemnicy, to jednak 
waterzy zgodni są 
tego, że Adenauer

obser- 
co d» 

stara
się przekonać Eisenhowe­
ra o konieczności pozosta­
nia na dotychczasowych po 
zycjach.

Same listy nie stanowią 
jeszcze niebezpieczeństwa. 
Niepokoi natomiast fakt, 
że koła bońskie uciekają 
się do jawnych prowoka­
cji. Brutalne zdarcie pań-
stwowych flag 
dworcach kolei 
w zachodnich

NRD na 
miejskiej 
sektorach

Berlina, które to obiekty 
— w myśl obowiązującego 
statusu podlegają admini­
stracji Niemieckiej Repu­
bliki Demokratycznej — 
wywołać musi uczucie nic 
pokoju. Świadczy to bo­
wiem, że siły odwetowe go 
towe są torpedować każ­
de wysiłki zmierzające do 
odprężenia i likwidacji 
„zimnej wojny”.

Jerzy Dorian

Polak laureatem
Jedenastoosobowe międzyna­

rodowe jury biennale sztuk 
plastycznych przyznało we 
wtorek malarzowi polskiemu 
Janowi Lebensztajnowi nagro­
dę miasta Paryża za cało­
kształt pracy artystycznej.

(PAP)

GOSPODARKA GLOS'* |

B

INFORMACJE

Pirogi posi^pm iłeclhmcznego

Nie każdy zdaje sobie sprawę ze znaczenia przemysłu 
drobnego — tego kopciuszka wśród wszystkich przemy­
słów — w gospodarce naszego województwa. W centrum 
uwagi władz, działaczy gospodarczych, społeczeństwa, 
znajduje się najczęściej przemysł kluczowy: kopalnie, hu­
ty. wielka chemia i inne giganty przemysłu. Tymczasem 
w woj. poznańskim, mimo licznych inwestycji w wielkim 
przemyśle, wskaźniki obrazujące produkcję wykazują, że
przemysł trw. drobny nie

Wynika stąd sporo ważnych 
wniosków. Mianowicie prze­
mysł drobny ma znaczne jesz­
cze możliwości powiększania 
produkcji (poważniejsze niż 
przemysł kluczowy). Możliwość 
podwojenia produkcji w ciągu 
pięciolecia jest przez specja­
listów poważnie brana pod u- 
wagę. A pamiętajmy, że plan 
5-letni przewiduje dla całego 
przemysłu wzrost produkcji o

Nie 18 bm. 
lecz dziś 
występ zespołu

We wczorajszym numerze 
„Głosu” mylnie podano ter­
min występu Gruzińskiego Za 
slużonego Zespołu Tańca. Ze 
spół ten wystąpi dziś o godz. 
19 w Hali MTP nr 16, a nie 
— jak źle podano — 18 bm.

Za omyłkę przepraszamy za 
równo Czytelników, jak i or­
ganizatorów występu.

wicie ustępuje kluczowemu.
80 proc., z czego tylko 18 proc, 
ma być osiągnięte przez za­
inwestowanie nowych mocy 
produkcyjnych, reszta zaś wy­
łącznie za pomocą podniesienia 
wydajności, polepszenia orga­
nizacji pracy jtp.

Naczelna Organizacja Tech­
niczna widząc i doceniając tę 
sprawę, utworzyła Sekcję Prze 
mysłu Drobnego przy SIMP 
(Stowarzyszenie Inżynierów i 
Techników Mechaników), by 
móc lepiej oddziaływać na tę 
gałąź przemysłu. Wczoraj od­
było się zebranie Sekcji z u- 
działem naczelnych i woje­
wódzkich władz NOT, władz 
partyjnych oraz szerokiego gro 
na inżynierów z wielkopol­
skich zakładów przemysłu 
drobnego. Zebranie za początku 
je szeroko zakrojone prace nad 
rozwojem postępu techniczne­
go w tym przemyśle.

Stwierdzono, że do najważ­
niejszych problemów należą: 
wymiana części starego parku 
maszynowego na nowy, zorga­
nizowanie na nowo zlikwido­
wanych kiedyś przyfahrycz 
nych biur konstrukcyjnych, 
wprowadzenie udoskonaleń or-

ganizacyjno-technicznych w 
podstawowych działach produk 
cji, pełniejsze wykorzystanie 
placówek naukowo-technicz­
nych w praktycznej działalno­
ści gospodarczej oraz poprawie 
nic organizacji pracy na nauko 
wych zasadach i kompleksowa 
mechanizacja.

Zwracano też uwagę na po- 
tr-eoę koordynacji pracy po­
szczególnych przedsiębiorstw 
w celu wyeliminowania dublo 
wania produkcji. Chroniczna 
bolączką jest ciągle brak infor 
macji o sytuacji w przemyśle 
i o poczynaniach wszystkich 
zakładów. Brak jest też roze­
znania aktualnych wymagań 
rynku.

Rozpoczynająca całą parą 
pracę Sekcja zamierza poma­
gać zakładom w rozwiązywa­
niu rozmaitych trudności teci 
niczno-organizacyjnych. Żarnie 
rza też sugerować rozwiązanie 
całych problemów, występują­
cych w tak ważnym, a niedo­
cenianym przemyśle tereno­
wym.

M. S.

(inf. wł.)
W sali Domu Żołnierza w 

Poznania obradowała VI Miej­
ska Konferencja TPPR. Po po­
witaniu przez prof. Zausa 
przedstawicieli partii politycz­
nych, władz oraz delegatów —• 
zabrał głos przewodniczący 
Zarządu Miejskiego TPPR W. 
Wanat.

Składając sprawozdanie z 
4-letniej działalności referent 
omówił niełatwy okres pracy 
Towarzystwa. Dzięki postawie 
aktywu ten okres należy już 
do historii i obecnie' szeregi 
Towarzystwa systematycznie 
powiększają się. Dziś w Po­
znaniu 138 kół skupia 19.479 
członków, 73 koła są w sta­
dium organizacji. Specjalnie 
powiększa się ilość kół szkol­
nych i młodzieżowych. W o- 
kresie sprąwozdawczym Towa 
rzystwo wszystkimi dostęp­
nymi środkami starało się o 
zbliżenie Związku Radzieckie­
go naszemu społeczeństwu. Te 
mu celowi służyły: pogadanki, 
prelekcje, ośrodek konsulta­
cyjny, wieczory filmów ra­
dzieckich. występy zespołów 
artystycznych itp. Bardzo waż­
nym odcinkiem działalności 
Towarzystwa jest prowadzenie 
kursów języka rosyjskiego, 
które pozwalają bezpośred-

Drogomir Osiński, Ludwik Po- 
staremczak i Zbigniew Kraw­
czyk; sekretarzem — Edward 
Stachowiak, (jk)

Uczony holenderski 
gościem WSE

(inf. wł.)
Od kilku lat poznańska Wyż 

sza Szkoła Ekonoficzna utrzy­
muje stały kontakt ze zna­
nym Institute of Social Stu- 
dies w Hadze. Wynikiem tej 
współpracy są częste bezpo­
średnie kontakty przedstawi­
cieli tych uczelni. M. in. w 
organizowanych przez holen­
derski Instytut seminariach u- 
czestniczył niedawno jeden z 
pracowników WSE. Natomiast
ostatnio 
wiedził

naszą uczelnię od- 
pracownik naukowy

Jak z tym sporyszem?
Z Państwowego Instytutu Na ' 

ukowego Leczniczych Surow-; 
ców Roślinnych w Poznaniu o ; 
trzymaliśmy list, który ber, żad i 
nych zmian i skrótów' zamiesi 
czarny poniżej:

Szanowny Panie Redaktorze!
W niedzielnym wydaniu 

„Głosu Wielkopolskiego” z 
dnia 4 bm. zamieszczono notat 
kę pt. „Sporysz — pasożyt an­
tyimportowy”.

Z uwagi na zawarte w niej 
nieścisłości poczuwamy się dc 
obowiązku sprostowania omy­
łek i za pośrednictwem Waszej 
poczytnej gazety poinformowa

Naukowego Leczniczych Surow
ców Roślinnych Poznaniu

nia czytelników, że:
1. sporysz — cenny 

antyimportowy służy 
dukcji preparatów

surowiec 
do pro- 

stosowa-
nych przede wszystkim w gi­
nekologii i schorzeniach naczy­
niowego systemu krwionośne­
go. Niektóre preparaty spory­
szowe mogą działać korzystnie 
zarówno na centralny, jak i cb 
wodowy układ nerwowy (mi­
greny).

W żadnym jednak przypad­
ku nie należy zaliczać prepa­
ratów sporyszowych do środ­
ków nasercowych — jak to u- 
czyniono w zamieszczonym ar­
tykule.

2. Przy omawianiu produk­
cji sporyszu należy odróżnić 
pozyskiwanie tego surowca ze 
stanu naturalnego od sporyszu 
pochodzącego z upraw sztucz­
nych.

Sporysz pochodzący ze .stanu 
dzikiego był już od dawna sku 
pc-wany przez Poznańskie Za­
kłady Surowców Zielarskich 
jako podstawowy surowiec do 
wyrobu preparatów leczni­
czych ze sporyszu. Zawartość 
związków terapeutycznie czyn­
nych w takim surowcu jest 
bardzo mała.

Od 10 przeszło lat stało się 
celem Państwowego Instytutu

opracowanie wszystkich eta­
pów7 metody sztucznej uprawy 
sporyszu wysokoalkaloidowe- 
go, dla wyeliminowania impor 
tu takiego właśnie surowca. 
Fakt, iż obecnie przemysł far­
maceutyczny dysponuje cen­
nym surowcem krajowym, zwy 
kle o wyższej zawartości alka­
loidów od sporyszu importo­
wanego, jest zasługą wyłącznie 
pracowników Państwowego In­
stytutu Naukowego Leczni­
czych Surowców Roślinnych.

3. Wyniki wieloletnich do­
świadczeń Instytutu zostały u- 
dostępnione Poznańskim Zakła 
dom Surowców Zielarskich do 
praktycznego wykorzystania. 
Działalność PZSZ w odniesie­
niu do sporyszu ogranicza się 
do spraw natury organizacyj- 
no-handlowej, a nie do rozwią­
zań koncepcyjnych, jak to su­
gerował autor artykułu.

Z wyrazami poważania
(—) Mgr Jerzy Lutomski 

kierownik Działu 
Metodyczno-Organizacyjnego

1 lat więzienia 
dla pirata drogowego

Sąd Wojewódzki w Pozna­
niu ogłosił wyrok w procesie 
H. Bartkowiaka (patrz „Głos” 
z 6 bm.), uznając go winnym 
spowodowania wypadku, w któ 
rym zginęły 2 osoby. Bartko­
wiak został skazany na 7 lat 
więzienia oraz utratę publi­
cznych i obywatelskich praw 
honorowych na lat 5. Na ta- 

i ki sam okres pozbawiono go 
prawa wykonywania zawodu 
kierowcy, (ak)

Nie tylko 
chodziarze'
symbol 
Każdy 
Wam 
jest to

ni o zaznajomienie się z

Institute of Social Studies — 
prof. dr ran Suylichem, które­
go zaprosiło do Polski Min. 
Szkolnictwa Wyższego. Uczo­
ny holenderski przyjechał w 
celu zapoznania się z systemem 
planowania.

Podczas swego pobytu w 
Poznaniu przeprowadził on 
wiele rozmów w Wyższej Szko 
le Ekonomicznej, Wojewódz­
kiej Komisji Planowania Go­
spodarczego i Zakładach Ce-

prasą ' literaturą radziecką.

W dyskusji specjalną uwagę 
zwrócono na zbliżenie idei To­
warzystwa do młodzieży. Wie­
le miejsca poświęcono omówię 
niu bezpośrednich kontaktów 
z ludźmi Związku Radzieckie­
go przez organizowanie wycie­
czek.

Na zakończenie odbyły się 
wybory nowych władz. Prze­
wodniczącym Zarządu. Miej­
skiego TPPR został sekretarz 
Prezydium Rady Narodowej 
m. Poznania — Czesław Adam­
ski, wiceprzewodniczącymi:

gielskiego. (im i)

w poznańskiej LPZ
(inf. wł.)
Na zaproszenie Zarządu 

Wojewódzkiego Ligi Przyja­
ciół Żołnierza przyjeżdża dziś 
do Poznania delegacja brat­
nich organizacji z krajów de 
mokracji ludowej, przebywa­
jąca w Polsce z okazji XV- 
lecia LPZ. W skład delegacji 
wchodzą: członek DOSAAF 
(ZSRR) — gen. A. J. Sergie 
jew, prezes KC MHS (Wę-
gry)

. U'
'•

gen. Isztwan Sabo,

P-50
,samo- 
znają 

,P-70”.
chłopiec 

powie, iż 
popularny

samochód z pla­
stykową karoserią, 
produkowany
w NRD. Nie jest 
znany natomiast
to Polsce „młod­
szy brat” wspom­
nianego wozu —

„P-50” zwany
„Trabant” („Sa­

telita”).
Również ten samochód wyprodukowały znane zakłady 

w Zwickau, nadwozie „Trabanta” jest także plastykowe 
i mieści 4 osoby. Wóz zdobył sobie szturmem niemiec­
kich entuzjastów motoryzacji. Niełatwo nabyć „Traban­
ta”, zwłaszcza iż cena, jego jest niższa, niż „P-70”. 
A może „Motozbyt” zdoła zakupić kiedyś partię tych 
„wózków” dla nas? Fot. p. życki

GŁOS OBSERWATORA

prezes AFSAP (Rumunia) — 
gen. dyw. A. Paraskiv, czło 
nek KC DOSO (Bułgaria) — 
gen. bryg. N. Georgiew, czło­
nek KC SVAZARM (Czecho-
Słowacja) płk. F. Novek.
prezes KC GST (NRD) — gen. 
R. Steimer, .i attache woj­
skowy ambasady Chińskiej 
Republiki Ludowej w War-
sza wie Dzian-Dzin.

Goście zwiedzą Centralny 
Ośrodek Wyszkolenia LPŻ i 
miasto. Spotkają się też z 
aktywem LPŻ-owskim. (mi)

„Parada Pułaskiego44
W dniu 4 bm. odbyła się w 

Nowym Jorku doroczna „Pa­
rada Pułaskiego” dla uczczenia 
pamięci wielkiego Polaka któ­
ry walczył' o niepodległość 
Ameryki. 110 tysiącom defilu­
jących w centrum miasta na 
piątej Avenue przyglądało się 
około 300 tys. osób. (PAP)

Ciemnogród nie został zburzony

..INSTYNKT ZMYSŁU 
KIEROWANY”

Sędzia: Oskarżony podczas bada­
nia chwytał za rękę?

Tjpranciszka Urbana, osławionego 
* „cudotwórcę” z ul. Sielskiej a 

później Obozowej — nie ma chyba 
potrzeby naszym Czytelnikom przed­
stawiać. Pisaliśmy na ten temat wtedy, 
gdy „uszczęśliwiał” łatwowiernych. 
Obecnie spełnia swą „misję” w mniej­
szej skali, choć od roku toczy się prze­
ciwko niemu postępowanie karne, a 7 
bm. rozpoczął się proces przed Sądem 
Powiatowym dla m. Poznania. Proku­
rator oskarża Urbana o bezprawne 
wykonywanie praktyki lekarskiej.

Po odczytaniu aktu oskarżenia 
Urban podał dane personalne (wy­
kształcenie — 6 klas, zawód — sio- 
dlarz i tapicer, posiada dom jednoro­
dzinny). Karierę rozpoczął w młodości 
od zbierania ziół, ale udzielać porad 
(starannie unika zwrotów „leczyć” i 
„recepta”) rozpoczął w 1942 r. po uzy­
skaniu wskazówek od słynnego — jak . 
mówi — czarnomorskiego lekarza z 
Połajewa. Urban'Zaprzecza by stawiał 
diagnozy. — Pytałem się co orzekli 
lekarze — mówi — i stosownie do 
tego zapisywałem zioła. — Urban ro­
bił to równie/: po oglądnięciu fotogra­
fii chorego, 4,.chciałem na podstawie 
fotografii sprawdzić prawdziwość in­
formacji o stanie chorego").

Oskarżony: Chwytałem za palce 
lewej lub prawej ręki chorego zale- 
żająco jak siedzieli.

S:
O:

za 3

ki z
O:

Czemu nie za całą rękę?
W tym kierunku, że chciałem 

palce, bo sugestywnie.
Po co oskarżony robił te prakty- 
krucyfiksem?
Modliłem się w imię swych kie-

LEKI Z DROGERII
0iąg dalszy relacji oskarżonego:
„W kierunku co do ócz nie leczy­

łem; tylko na ból głowy smarowa­
łem powieki rumiankiem. WTtedy 
kapało i dana osoba myślała, że to w 
kierunku głowy przestanie boleć. 
Złote krople stosowałem na nerwy.
Ich zanik cynetrykę (chodzi o

runków.
S: Co chciał osiągnąć używając 

krzyża?
O: Pełną wiarę dla danej osoby. 

Zęby wierzyła w te zioła.
S: Czy oskarżonemu wydawało się, 

że ma specjalne łaski u nadprzyro­
dzonej istoty?

O: Tak jest. Miałem instynkt 
zmysłu kierowany.

S: Ile ludzie płacili za porady?
O: 2, 10, 50 żł. Przypadkowo były 

setki.
S: Co oskarżony rozumie przez 

„choroby kobiece”?
O: Zanik narządu płciowego.
Prokurator: Ile oskarżony zarabiał 

w PKP?
O: Około 1000 zł.
P: A ile wydał na dom?
O: Nie interesowałem się w tym 

kierunku.

schizofrenię — przyp. red.) łagodzi­
łem ziółkami. 25 gr alkoholu było 
pomocne w kierunku rozgrzewania 
wewnętrznych jelit”.

Co mówią świadkowie? W świetle 
ich zeznań nie ulega wątpliwości, że 
oskarżony leczył i rozpoznawał cho­
roby. Wśród rozpoznań były takie, 
jak np. „zacieśnienie ścięgien wsku­
tek zaziębienia korzonków nerwo­
wych” lub „żaba w żołądku, ale to 
niegroźne bo mała”. Niemal wszyst­
kie leki kupowane były w drogerii 
M. Koperskiego na ul. Wronieckiej 
w Poznaniu (musiał mieć niezłe 
obroty). Jeśli chodzi o skuteczność 
— opinie są podzielone. Większość 
twierdzi jednak, że Urban im po­
mógł. Tajemnicę trafnego rozpozna­
wania choroby częściowo wyjaśnia 
zaś fakt, że w kolejce, w oczekiwa­
niu na przyjęcie ludzie użalali się na 
swoje dolegliwości. Ściany zaś — jak 
wiadomo — mają uszy.

Proces trwa.
Michał Łuczak
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ĄAisłrz kulturalnego 
rzemiosła filmowego
—. tak nazywany bywa w 
notatkach biograficznych 
jeden z najwybitniejszych 
reżyserów angielskich star­
szego pokolenia — Antho- 
ny Asąuith. Jego adapta­
cje wielu utworow literac­
kich m. in. sztuk Wilde’a i 
Shaw'a uchodzą za wzór in 
teligentnej, kulturalnej e- 
kramzacji. Asąuith intere-- 
suje się szczególnie proble­
matyką psychologiczną i 
moralno-obyczajową. Po­
dejmował on też wielokrot­
nie z powodzeniem tema­
tykę wojenną. Jeden z je­
go filmów wojennych pt.: 
„Rozkaz: zabić!” będziemy 
mieli wkrótce możność o- 
bejrzeć na naszych ekra­
nach: jest to próba oskar­
żenia wojny z moralnego 
punktu widzenia. Członek 
wywiadu alianckiego — 
młody pilot amerykański 
staje przed dylematem: 
wykonać rozkaz i zabić nie­
winnego jego zdaniem czło­
wieka, czy też iść za gło­
sem własnej świadomości i 
moralności? Wśród wyko­
nawców: znana dobrze star 
szemu pokoleniu kinoma­
nów Lilian Gish.

Gene Kelly 
uniwersalny

Nazwisko to utrwalił nam 
w pamięci doskonały, ory­
ginalny film p. t. „Zapro­
szenie do tańca”. Kelly do­
wodzi nam jednak, iż jest 
nie tylko wybitnym tance­
rzem, i choreografem, lecz 
także zdolnym aktorem, i 
reżyserem. W reżyserowa­
nej przez siebie „Szczęśli­
wej drodze” przedstawia 
on perypetie dwójki uro­
czych małych łobuzów, któ 
rzy zwiali spod rodziciel­
skiej opieki oraz owych 
stroskanych, goniących za 
nimi rodziców (Kelly i Bar-
bare Laąge oboje na
zdjęciu). Rodzice nie sta­
nowią wprawdzie jednej 
pary, bo tata chłopca jest 
wdowcem,, a mama dziew­
czynki rozwódką, ale w ta­
kiej pełnej emocji pogoni 
wiele się -może zdarzyć...

Oszczędnością i pracą
Rozmowa z dyr. E, Walaszczykiem

Jaki jest główny cel 
organizowanego w paździer­
niku „Miesiąca Upowszech­
niania Oszczędności”?
— Przede wszystkim pro­

pagatorski i popularyzatorski. 
Chodzi o to, by zdobyć no­
wych zwolenników oszczędza­
nia, by zachęcić do dalszych 
oszczędności starych klientów 
PKO, oraz by ugruntować prze 
świadczenie, że każda za­
oszczędzona złotówka ułatwia 
życie i przyspiesza spełnienie 
osobistych zamierzeń.

— Jak oceniłby Fan 
aktualność znanej od dawna 
opinii, że społeczeństwo 
nasze nic należy do wyjątko 
wo oszczędnych i rozsądnie 
gospodarujących swymi do­
chodami?
— Trudno doprawdy w spo 

sób kategoryczny odpowie­
dzieć na to pytanie. Z przy­
jemnością bowiem muszę 
stwierdzić, że zwłaszcza ostat­
nio obserwujemy u nas wy­
raźny wzrost kultury’ gospo­
darowania groszem. Przeja­
wia się to m. in. i w tym, że 
coraz szersze kręgi społeczeń­
stwa na codzień posługują się 
książeczką oszczędnościową 
PKO. Fakt wzrostu wkładów 
oszczędnościowych w ciągu 8 
miesięcy bieżącego roku o 2 
mld. 227 min. zł należy uznać 
za wyjątkowo korzystne zja­
wisko społeczno-ekonomiczne.

PKO wydała już 7 min. 200 
tys. książeczek oszczędnościo­
wych. Oczywiście nie znaczy 
to, że co czwarty Polak po­
sługuje się nimi. Zarówno bo­
wiem u nas jak i w innych 
krajach są ludzie, którzy po-
siadają po 2 nawet 3
książeczki oszczędnościowe. 
Zawsze jest wreszcie pewna 
ilość książeczek tzw. czasowo 
nieczynnych, z minimalnym 
stanem wkładów, książeczek, 
na których cd dłuższego cza­
su nie są dokonywane żadne 
operacje. Można jednak śmia­
ło określić, że w obrocie 
oszczędnościowym PKO świad 
czy usługi około 4 min. lud-

— Rzeczywiście, obsługa na­
szych klientów pozostawia 
jeszcze sporo do życzenia. 
Przy ■ czym rzecz polega nie, 
tyle na wąskiej sieci placó­
wek, ile na jakości i elastycz­
ności ich pracy.

Zmierzamy więc do tego, by 
w pewnych dniach, czy godzi­
nach nasilenia organizować 
specjalne dyżury i uruchamiać 
dodatkowe okienka tylko dla 
obrotu oszczędnościowego.

Wkłady pieniężne PKO
osiągnęły kwotę 10,5 mld zł.

„Słownikowe" 
konferencje

Przed kilkunastoma dniami obra­
dowała w Lipsku pierwsza między 
narodowa konferencja przedstawi­
cieli wydawnictw, redagujących 
słowniki. Przedstawiciele siedmiu 
krajów naszego obozu debatowali 
nad obecnym stanem prac w dzie­
dzinie „słownikowej” oraz omówili 
swe zadania na przyszłość. Cel kon 
ferencji — poprawienie współpra­
cy pomiędzy poszczególnymi in­
stytucjami wydawniczymi naszych 
krajów — został osiągnięty. Mo­
żemy mieć zatem chyba nadzieję, 
iż doczekamy się większej ilości 
słowników w księgarniach, więk­
szej ich różnorodności i... nieco 
niższej ceny? (pio)

OH

Dobra myśl!

Gimnastyka podczas przerw
Prasa NRD donosi, iż ostatnio 

nauczyciele wychowania fizyczne­
go radzili nad sprawą podniesienia 
kultury cielesnej pośród młodzie­
ży. Przyjęli oni z zadowoleniem 
wezwanie I sekretarza KC SED — 
Waltera Ulbrichta, wzywającego 
do wprowadzenia w szkołach gim­
nastyki podczas przerw między- 
lekcyjnych.

Wywiązała się jednakże pośród 
wykładowców wf dyskusja, jak re­
alizować rzuconą myśl. Starły się 
mianowicie dwa poglądy: część 
nauczycieli jest zdania, iż należa­
łoby kilkuminutowe ćwiczenia gim 
nastyczne wprowadzić podczas 
trwania wykładu z jakiegokol- 
wie’; bądź przedmiotu; pozostali 
chętniej widzieliby ćwiczenia w 
czasie pauz — na podwórzu »skol 
Bym.

Za pierwszym projektem prze­
mawiają korzyści, wynikające z 
uzyskiwanego dzięki parominuto- 
wym ćwiczeniom odprężenia umy­
słowego. Zarazem jednakże nauczy 
ciele innych przedmiotów występu 
ją przeciwko, dowodząc, iż mło­
dzież dozna uszczerbku na czasie 
wykładania. Sprawa pozostaje na 
razie zatem otwarta, choć ogół wy
chowawców zgadza się, iż 
wadzenie stałych ćwiczeń 
nych może tylko dodatnio 
nać na rozwój umysłowy 
zyczny uczniów.

wpro 
eieles

fi-

W związku z tym pedagodzr 
szkół miasta Lipsk powzięli decy­
zję wprowadzenia z początkiem 
nadchodzącego nowego roku — 
gimnastyki do wszystkich szkół

. (plo)

ności mieście i na wsi.
Zwraca tu jednak uwagę fakt, 
że stan wkładów oszczędno­
ściowych na wsi nie odpowia­
da ani poziomowi dochodów, 
ani też liczebności ludności 
wiejskiej.

— Jakie są osobiste ko­
rzyści oszczędzających w 
PKO?
— Poza zabezpieczeniem 

oszczędności przed rozmaity­
mi wypadkami, takimi jak 
kradzież, zguba, itp. a także 
pewną gwarancją niedopusz­
czenia do „rozejścia się pie­
niędzy nie wiadomo na co”, 
klienci PKO otrzymują od­
setki od wkładów i premie 
pieniężne. W ciągu 8 miesięcy 
br. z tego tytułu PKO wypła­
ciła 128 min. zł, a do końca 
roku wypłaci jeszcze niebaga­
telną kwotę około 250 min. zł.

— Jak obecnie przedsta­
wia się sprawa docelowego 
oszczędzania w PKO?
— Ponad 23 tys. obywateli 

składa w PKO pieniądze na 
własne wkłady do spółdzielni 
lub kaucje mieszkaniowe. 
Suma tych oszczędności sięga 
170 min. zł. Ponadto, w szcze­
gólności dla rolników, którzy 
pragną poprawne swoje wa­
runki mieszkaniowe, bądź stan 
zabudowań gospodarczych, 
wprowadzona została nie­
dawno nowa, korzystna forma

— Czy PKO w Miesiącu 
Oszczędności przewiduje ja­
kieś specjalne atrakcje dla 
swoich klientów?
Przede wszystkim wielki, 

tzw. „300-złotow7y konkurs”. 
A więc każdy, kto zadeklaruje 
w październiku, że wpłacona, 
względnie posiadana już na 
książeczce kwota w wyso-
kości 300 zł nie 
jęta w ciągu 3
daty 
weźmie 
akcji

złożenia 
udział

zostanie pod- 
miesięcy od 

deklaracji,

. premiowania.
wielkiej

PKO
przeznacza milion złotych na 
premie rzeczowe dla uczestni 
ków tego konkursu. Czekają
na nich samochód „War-
szawa”, motocykle, telewizory, 
aparaty radiowe, pralki, lo­
dówki i szereg innych nagród.

Wielokrotność 300-złotowej 
kwoty da je odpowiednio więk 
szą ilość szans premiowania. 
Np. przy 900 zł, do losowania 
przyjęte będą trzy losy o tym 
samym numerze książeczki.

Rozmawiała:
Agnieszka Suchecka

oszczędzania bony inwe-
stycyjne. Wpłaty z tego tytułu 
sięgają 6 min. zł.

Bardzo dużą popularnością 
cieszą się wkłady na książecz­
kach premiowanych samocho­
dami, motocyklami, a także 
zamiast oprocentowania — 
premiami pieniężnymi.

— Klienci PKO nie zawsze
bywają najlepiej 
wani.

Jakie posunięcie 
dujc się by zmienić 
rzeczy?

KPD działa!

obsługi-

przewi- 
ten stan

Czerwony sztandar 
nad... zakładami 
Kruppa

Zdelegalizowana Komuni­
styczna Partia Niemiec rozwi­
ja, mimo szalejącego terroru, 
ożywioną działalność. W Za­
głębiu Ruhry ostatnio zanoto­
wano niezwykłe wydarzenie. 
Oto na szczycie 80-metrowego 
komina zakładów7 Kruppa „Bo- 
chumer Verein” załopotała 
czerwona flaga. Zawieszono je 
także na słupach linii wysokie­
go napięcia na trasie Witten- 
Billerbek. Równocześnie poja­
wiły się plakaty „Wolność dla 
KPD!” i tysiące ulotek o po­
dobnej treści, (pio)

tramwaj

W warszawskiej zajezdni 
i pomiary warsztatowe 
tramwajowego typ 13 N

tramwajowej trwają próby 
nowego szybkobieżnego wozu 
zbudowanego w Chorzowskich

Zakładach Konstrukcji Stalowych „Konstal”. Wóz ten ma 
21 miejsc siedzących ustawionych w kierunku jazdy 

i 110 miejsc stojących.
Na zdjęciu: Sprawdzanie instalacji silnika, wozu.

CAF — fot. Szyperko

Na białym rynku
Wokół „mlecznej* narady

W województwie poznańskim działa obecnie 75 spółdziel­
czych zakładów mleczarskich i około 700 placówek pomoc­
niczych. Ich zdolność produkcyjna obraca się w granicach 
400 milionów litrów mleka rocznic, przerobiły zaś w 1958 r.— 
506 milionów, a do końca bieżącego roku przerobią około 
510 milionów litrów.
Zdaniem fachowców jest to 

już górna granica możliwości 
przetwórczych, co znalazło i na 
sesji WRN wyraz, w tezie, że 
„dalsze zwiększanie przerobu 
mleka jest niemożliwe bez mo 
dernizacji istniejących zakła­
dów i budowy nowych.” We­
dług planu do 1965 r. powinni­
śmy skupić i przerobić do 820 
min. litrów mleka rocznie 
Uzasadnione są więc po­
stulaty inwestycyjne wielkopol 
skiego mleczarstwa, obracające 
się w7okół sumy 700 milionów 
złotych. Tymczasem w myśl 
planów finansowych ma ono 
uzyskać niespełna 300 milio­
nów i to wyłącznie na budowę 
nowych obiektów.

INWESTYCJE 
SĄ KONIECZNE

Mamy podstawy do twierdze­
nia, iż plan W' zakresie sku­

pu może być zrealizowany bez 
specjalnych trudności. Optymi­
stycznie bowiem nastrajają now e, 
szerokie plany rozwojowe dla 
zakładów produkujących pasze 
treściwe, znaczne zwiększenie ob 
szaru upraw pasz soczystych oraz 
półtora miliarda złotych, przezna 
czonych w 5-latce dla naszeąo 
województwa na melioracje i bu­
dowę zbiorników wodnych w ce­
lu uchronienia gospodarki ho­
dowlanej od skutków posuchy w 
rodzaju tegorocznej.

Zakłady przetwórcze muszą 
więc być odpowiednio przygoto­
wane na przyjęcie 829 milionów 
litrów mleka. O jakichkolwiek 
większych przerzutach nie może 
tu być mowy. Toteż nie dziwi ni­
kogo, że nasze spółdzielnie mlc-
Czarskie inwestują z 
własnych, by zakłady 
wać i modernizować, 
wie, Śremie, Nowym 
Kowalewie. Dobrzycy

środków 
rozhudo- 

W Ostro- 
Tomyślu. 
powstają

przy melczarniach nowoczesne 
topialnie serów 1 wytwórnie tzw. 
galanterii mlecznej. W Gnieźnie 
i Koninie rosną jak na drożdżach 
wielkie, nowe mleczarnie. Każda 
z nich może przyjąć i przetwo­
rzyć do 80 tysięcy litrów mle­
ka dziennie.

Trudno przypuszczać, by po za 
kończeniu tych inwestycji mogły 
występować jakieś niespodzianki 
przy odbiorze i przerabianiu mle 
ka. Nie należy się też spodzie­
wać zahamowań budowlanych, 
chociaż w Gnieźnie cała ekipa 
murarsko-betoniarska stała przez 
pół dnia (25. IX. 1959 r.) bezczyn­
nie w oczekiwaniu na dowóz ce­
mentu.

spółdzielczości mleczarskiej w 
Ostrzeszowie.

CZYM SIĘ TŁUMACZYĆ?

Skutki brak paw. treści­
wych — oto motywy przewi­

jające się podczas kilkugodzinnej 
narady ostraeszzowskiej. Czy tyl­
ko to?

Odpowiedni udzielił dyrektor 
Oddziału Okręgowego ZSM mgr 
Heidrych, stwierdzając na pod­
stawie przeprowadzonych kontro 
li, analiz i porównań, że w 3 
wspomnianych powiatach zawa­
żyły na skupie mleka zaniedba­
nia organizacyjne. Posucha do­
tknęła przecież całe wojewódz­
two i niewątpliwie — podobnie 
jak brak w pewnym okresie pasa 
treściwych — odbiła się ujemnie 
na wysokości dostaw'. Ale dyspro 
porcje między powiatami wystę­
pują już od kilku lat. Np. w 
1958 r. gnieźnieńskie mleczarnie 
kupowały rocznie po 1599 litrów 
od krowy, ostrzeszowskie zaled-
wie po 227 litrów. Więc 
jest przyczyną różnic...

Przy okazji kilka 
uwag wysunięto pod

nie suski

cierpkieh 
adresem

etatowych pracowników »półdziel 
czości mleczarskiej, którzy cho­
rując na przerost „migdalków pre 
stiżowych”, unikają pracy orga­
nizatorskiej i przy biurkach o-
czekują doSiawy surowca.

Jbziu/aetu/a mody.

Trochę „niezwykłe" są te kapelusze z jesiennej kolekcji: 
londyńskiej... Fot- — >

ŻENUJĄCO MAŁO
7 akład w Gnieźnie jest jak 

najbardziej potrzebny ze 
względu na duży, stale ros­
nący skup mleka. Skupuje się 
tam rocznie od jednej krowy 
(przeciętnie dla całego powia­
tu) po 1618 litrów7, w rawickim 
po 1500, w krotoszyńskim po 
1400 litrów. Mniej więcej na 
poziomie 1000 litrów kształtu­
je się skup w wielu innych pc 
wiatach, taka też jest prze­
ciętna wojewódzka. I tu do­
chodzimy do dysproporcji te­
rytorialnych.

W powiatach ostrowskim, 
ostrzeszowskim i kępińskim 
cyfry porównawcze są po pro­
stu żenujące. Mleczarnie re­
jonu ostrzeszowskiego skupują 
od jednej krowy rocznie zaled­
wie 184 litry mleka, rejonu 
Ostrowa 419 i Kępna 570 li­
trów. Podobnie jest w powia­
tach kaliskim, konińskim i tu­
reckim. W rezultacie mleczar­
nie mają mało mleka, a ho- 
dowcy krów znikome dochody 
Np. rolnik gnieźnieński otrzy­
muje za mleko od jednej kro­
wy 3700,-— zł rocznie, lecz je­
go kolega ostrzeszow7ski tvlko 
418,— zł.

Te dysproporcje skłoniły 
ostatnio Prezydium WRN do 
zwołania narady aktywu gospc 
darczegó i politycznego oraz

Przy Ostrzeszówsklej mleczarni 
zorganizowano wylęgarnię dro­
biu, zapominając o mleku, które 
chyba powinno być głównym ce
lent spółdzielni. W 
nie wypłacano od 
kom 8-groszowego 
każdy litr mleka,

wielu innych 
marca cdnn- 
dodatku za 

nie organizo-
wano punktów skupu, aby u»at- 
wić rolnikom dostawy, zaniedba­
no prace instruktażowe. W rejo­
nie mleczarni Odolanów nie ob­
jęto skupem 9 wsi, mimo że nie­
które z nich dostarczały daw­
niej po 1909 litrów mleka dzien­
nie...

OCENA Z... SUFITU
IZ ontrole wykazały — jak 

stwierdzono na naradzi’ 
— że stopień tłuszczu w mleku 
bierze się nieraz „z sufitu”, mld 
ko odtłuszczone oddaje się rol­
nikom w stanie spleśniałym 
lub półkwaśnym, co może po­
wodować zaburzenia w organi­
zmach zwierząt (a co, rzecz ja­
sna, wywołuje niezadowolenie 
rolników-dostawców).

Postulowano słusznie, że 
spółdzielnie mleczarskie powin 
ny mieć na uwadze nie tylko 
zyski, ale przede wszystkim 
należyte obsłużenie dostawców. 
Wtedy, przy dużych obrotach 
osiągną odpowiednie wyniki 
bilansowe. Takimi ustaleniami 
i wskazaniami zakończono na­
radę. Po ich zastosowaniu w 
praktyce nastąpi zapewne po­
prawa w skupie mleka,

Kazimierz Jazwieeki
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Na Łęgach Dębińskich - park dla Wildy Seminarium 
poświęcone Kto podpalił drzewo?

na Grunwaldzie- jeszcze jedno osiedle
Na wczorajszej konferencji prasowej, zastępca przewod­

niczącego Prezydium RN m. Poznania — mgr Edmund 
Krzymicń poinformował dziennikarzy o przebiegu spraw, 
związanych z powstaniem na Łęgach Dębińskich parku i 
budową nowego osiedla przy ul. Świerczewskiego. /

Przed kilku laty powstała 
myśl stworzenia na niezabu­
dowanych terenach Wildy par 
ku kultury. Koncepcja prze­
widywała wybudowanie gi­
ganta wS którym mieściłyby 
się różrtego rodzaju obiekty 
kulturalne i sportowe. Całość 
pochłonęłaby... 80 milionów 
zł. Z uwagi właśnie na tak 
ogromne koszty, pierwotne 
zamierzenia nie doczekały się 
realizacji. Obecnie Prezydium 
RN m. Poznania zaprojekto­
wało uporządkowanie tych te 
renów i urządzenie na nich 
parku wypoczynkowego dla 
dzielnicy Wilda, nie posiada­
jącej zbyt wiele miejsc rekre 
acyjnych. Dyrektor Zarządu 
Zieleni Miejskich — mgr inż. 
Lisiak opracował już pewną 
koncepcję, dotyczącą zieleni 
na Lęgach Dębińskich. Prace 
nad uporządkowaniem tere­
nów rozpoczną się w przy­
szłym roku.

Ostatnio Prezydium RN m. 
Poznania zatwierdziło projekt 
wstępny nowego osiedla mie­
szkaniowego, przewidzianego 
dla około 10 tysięcy ludności, 
położonego między ulicami: 
Świerczewskiego, Bułgarską, 
Rycerską i Grochowską. Pro 
jcktantem osiedla jest „Mia- 
stoprojekt”, inwestorem — 
Dyrekcja Budowy Osiedli Ro 
botniczych, a wykonawcą — 
Poznańskie Przedsiębiorstwo 
Budowlane nr 2.

Cały obszar przewidziany 
pod zabudowę wynosi 36 hek 
tarów. Na prawie 16 ha pow 
staną 6.784 izby mieszkalne, 
c kubaturze 552.861 metrów 
sześciennych, resztę terenów

MW
zajmą budynki socjalno-usłu- 
gowe o kubaturze 50.951 me­
trów sześciennych oraz dro­
gi i zieleń. Rozpoczęcie robót 
nastąpi w przyszłym roku i 
do końca 1960 r. pod dachem 
staną 6.784 izby mieszkalne 
Przy budowie stosowana bę­
dzie metoda uprzemysłowio­
na, to znaczy wielkopłytowce 
i wielkoblokowce.

Na osiedlu oprócz 2.785 mie 
szkań zaprojektowano wybu­
dowanie trzech szkół 15 kla­
sowych, trzech przedszkoli, 
dwóch żłobków, przychodnię 
lekarską z apteką, pomiesz­
czeń dla spółdzielni lekarskiej, 
kina, dwóch kawiarni, restau 
racji, baru samoobsługowego, 
biblioteki i lokali dla po­
trzeb administracyjnych. Dla 
wygody mieszkańców powsta 
nie także — 14 sklepów spo­
żywczych, 16 przemysłowych 
i 25 zakładów rzemieślni-

Wyższa Szkoła Rolnicza 
na XV-lecie
Polski Ludowej

Rektorat Wyższej Szkoły 
Rolniczej podaje za naszym 
pośrednictwem do wiadomości, 
że w dniu 15 bm. o godz. 10 
w Auli UAM odbędzie się 
uroczysta Inauguracja Środo­
wiska Akademickiego z okazji 
XV-lecia Polski Ludowej.

W inauguracji przewidziany 
jest udział przedstawicieli cen­
tralnych władz partyjnych i 
rządu oraz przedstawicieli 
partii, administracji i aktywu 
gospodarczego z województwa 
poznańskiego.

W czasie inauguracji zosta­
ną wygłoszone m. in. referaty 
pt..: „Udział Uczelni Akade­
mickich Poznania w rozwoju 
rolnictwa Wielkopolski” i 
„Współdziałanie nauki w rea­
lizacji zadań rolnictwa wiel­
kopolskiego na tle planów 5- 
letniego i perspektywicznego”.

(na)

Ztjubiono - znaleziono
Pan Mieczysław Tryba przy­

niósł do redakcji rękawiczki, któ­
re znalazł przy ul. Głogowskiej 
(Dworzec Zachodni) około godz. 
21.50.

K. Dunajewski z ul. Polnej zna­
lazł klucze w pochewce. Zgubę 
odebrać można przy ul. Grun­
waldzkiej 19, pok. 58. 

czych. Przyszli lokatorzy no­
wych domów będą mieli tak­
że na miejscu pocztę, poste­
runek MO, magiel, dwie sal­
ki, dwie mechaniczne pralnie

Arektiakiura. Zaeksdniało

Fot. — K. Przychodzki

Jeszcze jeden jubileusz

LPZ pracuje 15 lat
Obecny okres jest szczególnie

locie Ludowego Wojska Polskiego,
Milicji Obywatelskiej, 15-lccie
Obchody tej ostatniej przy­

padają na trwający w dniach 
od 5 do 12 października Ty­
dzień LPŻ. Nadarzyła się więc 
podwójna okazja do poświę­
cenia kilku słów tej popular­
nej organizacji.

Ze zrozumiałych względów 
interesują nas najbardziej 
sprawy rozwoju LPŻ w wo­
jewództwie poznańskim. Przed 
stawia je dyrektor Biura Za­
rządu Wojewódzkiego LPŻ — 
Wacław Wanat.

— Panie Dyrektorze, na 
początku było...
— ...Towarzystwo Przyja­

ciół Żołnierza. Pierwszy jego 
oddział powstał w Poznaniu 
we wrześniu 1945 roku. Po­
tem istniały: Liga Morska, 
Liga Lotnicza, Polski Zwią­
zek Krótkofalowców, Polski 
Związek Zachodni, które, łą­
cząc się wreszcie z LPŻ, stwo­
rzyły obecną organizację.

— Iłu członków ma LPZ 
w naszym województwie?
— Ponad 100 tys. Zajmu­

jemy II miejsce we współza­
wodnictwie międzywojewódz­
kim. Mamy 1700 kół, 130 klu­
bów specjalistycznych i 3000 
aktywnych działaczy. Z od­
działów powiatowych naj­
lepszy jest Ostrów.

— Wiadomo, że LPZ zaj­
muje sią przede wszystkim 
propagandą sportów ogól-

rJ astępca komendanta por. 
Sucharski uchyla okno, 

bo w pokoju jest ciemno od 
dymu i kontynuuje swoje wy­
wody:

— Tak więc mamy kilka do­
wodów rzeczowych: 2 łuski, 
szmatę, młotek i dwie czapki 
jedną z Kokoszek, drugą z 
Cekowa.

— Podajcie mi tylko tę cy- 
klistówkę, którą bandyta zgu­
bił w Cekowie — mówi kapi­
tan Jędrzejewicz.

— Hm, ciekawe — po ogląd­
nięciu stwierdza z pozornym 
lekceważeniem. — Ja się nią 
zaopiekuję.

— Może zbierzemy sobie, tak 
na gorąco, pierwsze wnioski? 
— proponuje porucznik Kęcia 
z KW MO, a uzyskawszy mil­
czącą aprobatę ciągnie:

— Nie ulega chyba wątpli­
wości, że bandyci, którzy usi­
łowali zabić młotkiem Wie- 
ronia i postrzelić Budka, a po­
nadto skradli Kamińskiemu 
dubeltówkę — to ci sami lu­
dnie. Świadczą o tym niezbicie 
posiadane przez nas rysopisy. 
Świadkowie we wszystkich w y 
padkach mówią o wysokim 
blondynie (180 cm wzrostu) i 
niższym, łysawym, krępym 
mężczyźnie. 

samoobsługowe, 4 telefoniczne 
rozmównice publiczne, 4 kio­
ski uliczne i 2 garaże wielo­
kondygnacyjne, każdy na 150 
samochodów i 150 motocykli.

Osiedle Grunwald II, któ­
rego budowa zakończona bę­
dzie w 1963 r. a całość po- 
chłcnie 359.637 tys. zł obsłu­
giwać będą linie autobuso­
we. (an)

bogaty w jubileusze. 16- 
15-ta rocznica powstania 

Ligi Przyjaciół Żołnierza...
nowojskowych i organiza­
cją różnego rodzaju kursów 
specjalistycznych. Które z 
nich mają najwiąksze po­
wodzenie?
— Oczywiście kursy dla 

kierowców. Dalej można wy­
mienić modelarstwo lotnicze 
i szkutnicze oraz radiotechni­
kę. Ogółem prowadzimy szko­
lenie w 18 dyscyplinach. Do­
tychczas przeszkoliliśmy 200 
tys. osób.

— Podobno notujecie rów­
nież sukcesy na polu kultu­
ralnym?
— I to dość poważne, szcze­

gólnie na wsiach i w małych 
miasteczkach. Dla przykładu 
wymienię regionalne zespoły 
LPŻ w Szamotułach i Wło­
szakowicach. Szamotulanie za­
jęli w tym roku I miejsce 
wśród zespołów regionalnych 
Wielkopolski i II na Festiwa­
lu Ogólnokrajowym.

Rozmawiał — Imi

Kasy Oszczędności 
służą 

klasie robotniczej

utrutAr.
— W związku z tym - w irą 

ca pospiesznie zastępca komen 
danta — upada podejrzenie, że 
współsprawcą był Woziarek.

— Tak, lo oczywiste — do- 
daje ktoś.

— Przesłuchaliśmy kilkudzie 
sięciu świadków — dochodzi 
znów do głosu por. Kęcia — a 
w ich zeznaniach jest kilka 
bardzo istotnych okoliczności. 
Wiemy już, że bandyci pos;a- 
dali bezbłędną znajomość tere­
nu. Ponadto orientowali się, 
kiedy i jaką trasą Budek wra­
ca z obchodu. Wszystko to po­
zwala wysunąć tezę, że ban­
dyci są mieszkańcami jakiejś 
pobliskiej miejscowości.

— Miasta czy wsi? — pada 
pytanie.

— Tego nie wiem.
— Może ja na to odpowiem. 

Już jutro — mówi kpt. Jędrze­
jewicz i spogląda na cyklistów 
kę. — Wy natomiast — zwraca 
się do Sucharskiego — powin-

II wojnie światowej
Zarząd Wojewódzki Towa­

rzystwa Przyjaźni Polsko-Ra 
dzieckiej urządza seminarium 
poświęcone XX rocznicy wy­
buchu II wojny światowej. 
Odbędzie się ono dzisiaj, o 
godz. 12, w sali imprezowej 
przy ul. Ratajczaka 37.

Na seminarium wygłoszo­
ne zostaną referaty: dr. Czu- 
bińskiego i red. Szumowskie­
go.

Uczestnicy seminarium bę­
dą obecni na występie Gru­
zińskiego Zasłużonego Zespo­
łu Tańca, (na)

Młodzieżowa milicja 
zaczyna działać

Wczoraj powstała w Pozna 
niu nowa organizacja: Mło­
dzieżowa Służba Ruchu. Ma 
ona chronić dzieci przed nie­
szczęśliwymi wypadkami dro 
gowymi. Organizuje się ją w 
wyniku porozumienia zawar­
te®) między Ministerstwami 
Oświaty, Komunikacji i Zdro 
wia, Komendą Główną MO, 
ZHP oraz innymi zaintereso­
wanymi organizacjami. Wa­
runkiem wstąpienia do MSR 
jest wiek odpowiadający kia 
som VI — XI, zgoda rodzi­
ców i kierownika szkoły, do­
bry stan zdrowia. Drużyny 
MSR po przejściu specjalne­
go przeszkolenia z zakresu 
bezpieczeństwa drogowego 
rozpoczną działalność na dro­
gach i ulicach obok szkół, ko 
lonii, obozów itp.

Członkowie MSR-u wypo­
sażeni zostaną w białe pasy 
i pokrowce na czapkach oraz 
specjalne znaczki z napisem 
MSR. Przeszkoleniem ich zaj 
mą się pracownicy MO i O- 
środków Szkolenia Motorowe 
go LPŻ.

Na czele organizacji stoi Ko 
misja Główna mieszcząca się 
w Warszawie. W skład po­
znańskiej Komisji Wojewódz 
kiej MSR, która została po­
wołana jako pierwsza w kra­
ju weszli m. in.: przewodni­
czący — Bogdan Gawroński,

DOKP wystawia 
książki techniczne

W nowym gmachu DOKP 
ctwarta została „Wystawa 
Książki Technicznej”. Orga­
nizatorem wystawy jest koło 
zakładowe NOT.

Na wystawie, obok polskiej 
książki technicznej, znaj"dują 
się egzemplarze książek nie­
mieckich, radzieckich i an­
gielskich. Czynne jeśt również 
stoisko, w którym nabyć mo 
żna interesujące książki z za 
kresu komunikacji i budowni 
ctwa.

Wystawa czynna jest do 11 
bm. w godz. od 9 — 14.30.

(na)

niścTe wyjaśnić tajemnicę pie­
czątki KP MO, która znalazła 
się na blankiecie okazanym Ka 
mińskiemu przez bandytów...

p0 ty chcesz z tej czap- 
ki wyczarować? W Sher 

locka się bawisz? — W głosie 
pytającego słychać nutki drwi 
ny.

— Spokojna głowa, Zbysz­
ku! — odpowiada młodszemu 
koledze nie zrażony kpt. Jędrze 
jowicz i z olimpijskim spoko­
jem w dalszym ciągu ogląda 
czapkę.

Po 10 minutach kapitan re­
lacjonuje naczelnikowi:

— Dokonałem dokładnych 
oględzin czapki. Stwierdziłem 
na tej podstawie, źe jej właś­
ciciel jest bldńdynem i trudni 
się rolnictwem.

— No? — naczelnik nieco u- 
nosi brwi.

— W czapce było dużo jas­
nych włosów. Stąd wiadomo,

C pocerowałem z dziećmi 
w okolicy Cytadeli 

od strony ulicy Winogrady. 
Nagle zauważyłem słup 
ognia, wydobywający sią 
prosto z pnia zdrowej, bo 
obsypanej zielonymi jeszcze 
liśćmi, akacji. Płomienie 
strzelały sobie beztrosko w 
górą, ludzie — również bez 
trosko — zatrzymywali sią 
i jakby nigdy nic, szli da­
lej. Dwóch starszych pa­
nów stojących opodal ognia, 
rozprawiało o czymś z oży­
wieniem. Kiedy podszedłem 
i zapytałem, czy nie wiedzą 
co iest przyczyną pożaru, 
jeden z nich odpowiedział:

— Pewnie ktoś podpalił.

zastępca kierownika Urzędu 
Spraw Wewnętrznych Prezy­
dium WRN i sekretarz. — Jó­
zef Gaweł, inspektor Ruchu 
Drogowego KW MO. (mi)

Spotkania 
z kombatantami

Ostatnio odbyło się spotka­
nie delegatów na II Kongres 
ZBoWiD z poznańskimi „pan- 
cerniakami”. Licznie stawili 
się żołnierze i oficerowie oraz 
ich rodz’ny. (na)

I Zjazd 
Anatomopatologów

W piątek i sobotę (9 i 10 
bm.) odbędzie się w Poznaniu 
Zjazd Naukowy Polskiego To 
warzystwa Anatomopatologów 
któye ukonstytuowało się je­
sionią ub. roku.

Tematyka obecnego Zjazdu 
jest w zasadzie dowolna, ze 
szczególnym jednak uwzglę­
dnieniem gruźlicy, gośćca i 
nowotworów. Poza tym wy­
odrębniono jeszcze prace zwią 
zane z techniką mikroskopo- 
wo-clektronową.

Miejscem obecnego Zjazdu 
będzie nowy Zakład Anato­
mii Patologicznej AM, budo­
wany w latach 1954—1959. 
Wprawdzie część dydaktycz­
na Zakładu została przejęta 
do użytkowania już w paź­
dzierniku ubr., jednak dopie 
ro termin obecnego Zjazdu 
pokryć się ma z przejęciem 
do użytkowania pracowni w 
części naukowej Zakładu.

Otwarcia Zjazdu dokona 
Prezes Towarzystwa, nestor 
anatomii patologicznej w kra­
ju, członek rzeczywisty Pol­
skiej Akademii Nauk, prof. 
dr Ludwik Paszkiewicz. Or­
ganizatorem Zjąjidu jest kie­
rownik Zakładu Anatomii Pa 
tologicznej AM w Poznaniu 
prof. dr. med. Janusz Gro- 
niowski. (na) 

że właścicielem tego nakrycia 
głowy jest blondyn. Nieznacz­
ne lecz — ustaliliśmy niezbi­
cie — istniejące na czapce śla 
dy obornika oraz nieco końskie 
go włosia świadczą, że właści­
ciel był rolnikiem, a ponadto 
osobą nie dbającą o czystość. 
Może prowadzi kawalerską go­
spodarkę.

— Brak kobiecej ręki, co? — 
uśmiecha się naczelnik, lecz 
dodaje: — To chyba zbyt ryzy­
kowne twierdzenie.

— Przyjmując wnioski por. 
Kęci — kontynuuje kapitan — 
możemy powiedzieć, że jeden 
ze sprawców napadu jest wy­
sokim blondynem — rolnikiem 
zamieszkałym w pobliżu lub 
obrębie trójkąta: Cekowo — 
Kuźnica — Kokoszki. W związ 
ku z tym w okolicznych kilku­
nastu wsiach należałoby roz­
patrzyć się za osobami „pasu­
jącymi” do takiego rysopisu. 
Wśród nich powinien być bo­
wiem jeden ze sprawców na­
padu.

— Krótko mówiąc — stwier 
dza naczelnik — chcecie zbro­
dniarza nakryć jego własną 
czapką. No, cóż — dodaje po 
chwili — akceptuję ten plan...

(c. d. n.)

Zdrowych drzew nie po­
zwalają wycinać, ale spalo­
ne można! — w głosie 
brzmiala pretensja do tych, 
co „nie pozwalają”.

— Ależ to jest zdrowe 
drzewo! — rzekłem poiry­
towany.

— Akacja, nawet mokra, 
dobrze sią pali — odparł 
fachowo drugi z panów.

Pożegnali sią i obojątnie 
poszli każdy w swoją stro­
ną.

Pożar w każdej chwili 
mógł sią przerzucić na są­
siednie drzewo. Mało tego, 
tiałązie, nadgryzione dzia­
łaniem ognia, runąć mogły 
na jakiegoś przypadkowego 
przechodnia. Wściekły na 
karygodną głupotą niezna­
nych podpalaczy i obojęt­
ność przygodnych świad­
ków, pobiegłem „z dziećmi 
pod pachami” do telefonu 
i zaalarmowałem Straż Po­
żarną. Po piąciu minutach 
była już na miejscu i na­
tychmiast ugasiła ogień.

Na. tym właściwie moż­
na by skończyć opis całego 
Zdarzenia, ale..

Nie jest to pierwszy wy­
padek spalenia drzewa na 
Cytadeli. Pożary wyglądają 
na dzieło raczej ludzi doro­
słych niż rozbrykanej smar 
katerii. Podobno co pomy- 
słowsze jednostki zaopatru­
ją sią tym sposobem w 
drewno na opał, jak to za­
uważył jeden z wspomnia­
nych tu starszych panów. 
Coś mi sią wydaje, że taka 
droga mocno trąci prze- 
stąpstwem, a już zupełnie 
jestem pewien, że sprawą 
umyślnego podpalania 
drzew zająć sią winna Mi­
licja. Kiedy Komenda Dziel 
nicowa MO Stare Miasto 
wykryje sprawców, nie o- 
mieszkam jej pochwalić, po 
dobnie jak to czynią wobec 
Straży Pożarnej, która w 
rekordowym tempie przy­
była ratować płonącą czą­
stką zielonych płuc naszego 
miasta.

K. Marwiez

INI0RMUJEM1
Chór chłopięcy mgr. Kurczew­

skiego, który bawi obecnie na 
gościnnych występach w NRD, 
powróci do Poznania w piątek, 
9 bm., w późnych godzinach wie­
czornych.

Chór „Harmonia” przy Woj. 
Domu Kultury urządza zebranie 
12 bm. o godz. 19 w świetlicy przy 
pl. Kolegiackim nr 17.

Polskie Towarzystwo Fizyczne 
zawiadamia, że dnia 9 bm. o godz. 
18 odbędzie się w Auli Collegium 
Chemicum ul. Grunwaldzka 6, 
zebranie naukowe z ifeferattm 
dr. R. Mierzeckiego.

Dozorcy domowi i administra­
torzy nieruchomości oraz pomoc­
nice domowe — członkowie Związ 
ku Zawód. Pracowników Gospo­
darki Komunalnej proszeni są na 
zebranie w dniu 12 bm. o godz. 
19 w Domu Tramwajarza, ul. 
Słowackiego 19/21.

Koło Miejskie PTTK organi­
zuje 11 bm. Wycieczkę autokaro­
wą na trasie: Poznań — Szamo­
tuły '— Lubasz — Goraj — Czarn­
ków — Trzcianka — Wałcz — Piła 
— Chodzież — Poznań. Wyjazd o 
godz. 5,30. Zapisy i informacje w 
Biurze Oddziału Miejskiego, St. 
Rynek 89/90.

Sekcja Ogólno-Ekonomiczna Pol 
skiego Towarzystwa Ekonomicz­
nego organizuje 0 bm. o godz. 18 
odczyt prof. dr. S. Kruszczyń- 
skiego pt.: ,,Niektóre aspekty kry. 
tyki teorii akumulacji w czystym 
kapitalizmie”. Odczyt odbędzie 
się w sali nr I WSE, ul. Marchiew 
skiego 146—150.

= UŚMIECHNIJ SIĘ

— Proszą o ładny, cichy 
pokój z wygodami.
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Pracownicy poszukiwani

Murarzy, blacharzy, malarzy, robotników przyj 
mie zaraz na dogodnych warunkach Miej­
skie Przedsiębiorstwo Remontowo-Budowlane 
nr 2 w Poznaniu, ul. Droga Dębińska 3b. K7521
Ślusarzy maszynowych, narzędziowych, wzor- 
earzy, nastawiaczy oraz palacza przyj mą zaraz 
Zjednoczone Zakłady Rowerowe, Zakład nr 7 
w Poznaniu, ul. Małe Garbary 8. Zgłoszenia 
w Dziale Kadr. K7550
2 inżynierów mechaników z co najmniej 10- 
letnią praktyką zawodową zatrudni z dniem 
1 stycznia 1960 r., na stanowisku naczelnego 
inżyniera i głównego technologa — zakład re­
montowy w' Poznaniu. Oferty prosimy składać 
w Biurze Ogłoszeń, Świerczewskiego 3. K7670 
Pielęgniarek, salowych i noszowych poszukuje 
Zespół Leczniczo-Sanitarny przy Zakładach H. 
Cegielski. Poznań, ul. Dzierżyńskiego 194 8, 
Referat Kadr. 33057g
Dwóch inżynierów mechaników z co najmniej 
10-letnią praktyką zawodową zatrudni z dniom 
1 stycznia 1960 roku na stanowiska naczelnego 
inżyniera i głównego technologa Zakład Re­
montowy w Poznaniu. Oferty prosimy składać 
do Biura Ogłosz. Świerczewskiego 3 dla 331 lOg.
Inżynierów i techników sanitarnych i elektry­
ków na stanowiska kierownicze zatrudni Przed 
siębiorstwo Robót Instalacyjnych Budownictwa 
Terenowego w Poznaniu, ul. Dębińska 10.

K7651
Pracowników' z kwalifikacjami zawodowymi, 
na. następujące stanowiska: st. bibliotekarza, 
bibliotekarza, magazyniera bibliotecznego oraz 
palaczy, kierowcę samochodowego, pokojową, 
robotnika, zatrudni Wyższa Szkoła Ekonomicz­
na wr Poznaniu, ul. Marchlewskiego 146/150. 
Zgłoszenia przyjmuje się na pokoju 67, I ptr.

K7653
Palaczy do centralnego ogrzewania zatrudni 
Dzielnicowy Zarząd Budynków Mieszkalnych, 
Poznań. Stare Miasto, ul. Rybaki 18a I ptr. 
pokój 15. K7656
10 elektryków na dobrych warunkach zatrud­
ni zaraz Zakład Instalacyjno-Montażowy w Po 
.znaniu, ul. Fredry 12, II piętro, pokój nr 20.

K7665
3 blacharzy samochodowych, 2 karoseryjników 
(budowa nadwozi samochodowych) i technika 
'normowania, na dobrych warunkach przyjmie 
Spółdzielnia Pracy „Samochód”, Poznań, ul. 
Jackowskiego 49. K 7671
Inżynierów mechaników z długoletnią prakty­
ką w zakresie obróbki wiórowej przyjmą Za­
kłady Przemysłu Metalowego H. Cegielski, Po­
znań. Zgłoszenia pisemne prosimy kierować 
do Działu Ewidencji Osobowej, pokój 103 przy 
ul. Dzierżyńskiego 223/229. K7672
Rewidenta zakładowego przyjmą zaraz Zbą- 
szyńskie Zakłady Przemysłu Odzieżowego w 
Zbąszyniu. Warunek: przygotowanie ekonomicz 
ne zej znaj.$T>oścją księgowości. Oferty składkę 
do Sekcji Kadr Zakładu. Warunki do omówie­
nia na. miejscu. K7674
3 rodziny (od 2—3 posyłek do pracy) przyjmie 
Państwowe Gospodarstwo Rolne, Stępuchowo, 
pow. Wągrowiec, stacja kol. Stępuchowo. Mie­
szkanie zapewnione. Wynagrodzenie wg UZP 
dla pracowników rolnictwa. K7675
Ceramika z wyższym wykształceniem i techni­
ka ceramiki zatrudni przedsiębiorstwo państ­
wowe w Poznaniu. Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla K7678.
Zaopatrzeniowca oraz pracownika umysłowego 
ze -średnim wykształceniem, spawacza na me­
tale kolorowe i kierowcę zatrudni Przedsię­
biorstwo Rcmontowo-Montażowe Handlu We­
wnętrznego w Poznaniu, ul. Traugutta 1 9, 
Pok. 61,  K7686
Kierowników (sprzedawców) sklepowych oraz 
sprzedawców straganowych zatrudni natych­
miast Przedsiębiorstwo Spółdzielcze branży 
ogrodniczej. Oferty należy kierować do Biura 
Ogłoszeń, ul. Świerczewskiego 3 dla K7681, 
Kierownika Działu Obrotu Towarowego z wyż­
szym lub średnim wykształceniem ekonomicz­
nym i długoletnią praktyką w handlu, kierow- 
ników sklepów wieloosobowych, malarzy i sto­
larzy poszukuje Dyrekcja M. H. D. Art. Spoż. 
Poznań-Południe. ul. Wielka 26. Zgłoszenia na­
leży kierować do Sekcji Kadr, ul. Żydowska 6.

K7694

400.000 zł
i jesienie? ma swój urok 
Kupując los
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zapewnisz sobie możliwość wygrania
K7638

Starszego ekonomistę planowania (średnie wy­
kształcenie lub wyższe i praktyką) fakturzystę 
z znajomością pisania na maszynie przyjmą 
zaraz Wielkopolskie Zakłady Naprawy Samo­
chodów Poznań-Antonipek, ul. Warszawska 349. 
Dojazd do pracy autobusem zakładowym.

K7697
Prezydium Powiatowej Rady Narodowej w 
Gostyniu ul. Marchlewskiego nr 256 tel. 1, 36, 
60, 362 \#oj. poznańskie ogłasza konkurs na 
stanowisko kierownika wydziału komunikacji. 
Wymagane wykształcenie techniczne wyższe i 
2 lata praktyki względnie techniczne średnie i 5 
lat praktyki oraz posiadane uprawnienia bu­
dowy dróg. Uposażenie wg obowiązujących 
przepisów w radach narodowych. Możliwość za 
pewnienia mieszkania — dwa pokoje z kuch­
nią. Oferty z odpisami dyplomu i zaświadcze­
niem pracy prosimy składać pod adresem Prezy­
dium Powiatowej Rady Narodowej Wydział 
Organizacyjno-Prawny w terminie do dnia 31. 
X. 1959 r. K7682
2 inżynierów konstruktorów-mechaników', 2 in­
żynierów konstruktorów-clektryków (napędy 
elektryczne), 1 tłumacza technicznego z języka 
niemieckiego oraz 2 kreślarzy zatrudni zaraz 
Centralne Biuro Dokumentacji Technicznej Ta­
boru Kolejowego w Poznaniu, ul. Chudoby 10, 
III piętro. Wynagrodzenie kreślarzy według 
regulaminu akordowego. 33314g
12 palaczy kwalifikowanych c. o. i 8 pomocni­
ków zatrudni natychmiast Ośrodek Szkolenia 

< Służb Kwatermistrzowskich w Poznaniu, ul.
Świerczewskiego 34. Wynagrodzenie do omó­
wienia. Zgłoszenia przyjmuje sekcja personal­
na od godz. 8 do 15. 33320g
Szewców wysoko kwalifikowanych przyjmie 
Rzemieślnicza Spółdzielnia Pracy Szewców i 
Cholewkarzy w Poznaniu, przy ul. Wielkiej 9. 
______________ 33332g 
Wielkopolskie Zakłady Wyrobów Papierowych 
w Poznaniu, Szyperska 8 zaangażują kierow­
nika technicznego. Wymagane kwalifikacje: 
wyższe wykształcenie techniczne i co najmniej 
3-letnia praca na kierowniczym stanowisku lub 
wykształcenie średnie techniczne i 5-letnia 
praca na stanowisku kierowniczym. Warunki 
płacy do omówienia. Zgłoszenia wraz z życio­
rysem kierować należy do Działu Ogólnego.

33202g

APARATY 
dziewiarskie: 

2-płytowe, całkowite 
z metalu 

z automatycznym 
prowadnikiem wełny, 
gwarancja, wykonuję 
solidnie. Udzielam 
lekcji bezpłatnie. Do­
konuję napraw wszel­
kiego rodzaju apara­

tów dziewiarskich.
Mechanika Aparatów 

Dziewiarskich
M. Kryger — Poznań 

Słowackiego 7 
33285g

Przetargi — Komunikaty

Zakłady Usług Radiotechnicznych i Telewizyj­
nych Oddział w Poznaniu, ul. Kościuszki 77 
zapraszają do składania ofert na adaptację lo­
kalu w Ostrowie, ul. Raszkowska 10. Roboty 
obejmują: drobne prace murarskie, ciesielskie, 
stolarskie i elektryczne. Oferty mogą składać 
przedsiębiorstwa państwowe, spółdzielcze i pry 
watne. Termin składania ofert do dnia 14 paź­
dziernika br. Zastrzega się wybór dowolnego 
oferenta. Oferta powinna odpowiadać warun­
kom § 6 Ust. 2, Rozp. Rady Ministrów z dnia 
B. I. 1958. w sprawie dostaw, robót i usług 
na rzecz jedn. państwowych (Dz. U. Nr 6, poz. 
17). K7726

Wydzierżawimy w Poznaniu

20 SILOSÓW
«» pojemności każdy po 25 ton, 

nadające się do składowania nasion oleistych.

Bliższe szczegóły do omówienia.
POZNAŃSKIE ZAKŁADY KONCENTRATÓW 

SPOŻYWCZYCH
Poznań, ni. Bałtycka 85 — tel. 45-21 1 45-22

K7742

^OGŁOSZENIA DROBNE]

Miejskie Zakłady Terenowego Przemysłu Ma­
teriałów Budowlanych, Poznań, Jackowskiego 
42a ogłaszają przetarg na rozbiórkę 2-ch 
suszarń letnich (szopy) oraz remont 1-ch su­
szarń letnich na terenie Cegielni J u n i k o w o. 
Termin wykonania wymienionych robót do 
dnia 31. XII. 1959 r. Termin składania ofert 
upływa z dniem 20. X. 1959 r. Oferty należy 
składać w Dziale Głównego Mechanika 
MZTPMB Poznań, ul. Jackowskiego 42a. Ot­
warcie ofert nastąpi w dniu 20. X. 1959 r. godz. 
10. Kosztorysy znajdują się do wglądu w Dy­
rekcji MZTPMB w Dziale Głównego Mechani­
ka. Zastrzega się prawo wyboru oferenta bez 
oodania powodu. K7738

Panienka lat 16, z pro­
wincji, pragnie wyuczyć 
sie zawodu fryzjerskiego. 
Oferty Biuro Ogłoszeń. 
Świerczewskiego 3. 32927g 
Gosposia, wiek powyżej 
30 lat potrzebna do rodzi­
ny lekarskiej. Osobny po 
koik. Warunki dobre do 
omówienia, referencje ko 
nieczne. Poznań, Trybu­
nalska 3, nar. Kasztelań­
skiej. Zgłaszać się w godz. 
14—16. 3.3016g
Podejmę chętnie pracę 
przy ozdobach choinko­
wych, zabawkach. Ofer­
ty Biuro Ogłoszeń. Swier 
czewskiego 3 dla 33109.

Krawiecki czeladnik, do­
bra siła oraz chałupnik 
na płaszcze damskie po­
trzebni. Feliks Gąsiorek. 
Poznań, Kraszewskiego 
Ra. 33244g
Pomoc do dziecka, chęt­
nie rencistka potrzebna 
do domu lekarza. Warun­
ki bardzo dobre. Oferty 
Biuro Ogłoszeń. Świer­
czewskiego 3 dla 33137g.

I Pomoc domowa z refe­
rencjami do 3 osób z dwu 
letnim dzieckiem potrzeb 
na. Kościuszki 2 m. .7 
nar. Garbar. 33140g
Administrację domu wzgl. 
dozorstwo na terenie m. 
Poznania przyjmę. Wa­
runek mieszkanie. Oferty 
Biuro Ogłoszeń. Świer­
czewskiego 3 dla 33142g.
Przyjmę elektryka z wy 
sokimi - kwalifikacjami. 
..Elektropraca”, Dąbrow- 
skiego 31, 33146g
Dobra krawcowa szyje 
po domach. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 3m07g.
Pracownika na wtryskar- 

| kę ręczną przyjmiemy. 
Zbigniew Reichelt. Gwar 
dii Ludowej 46 II pod­
wórze. 33213g
Gosposia samotna z utrzy 
maniem i spaniem po­
trzebna. Cukiernia, Grim 
waldzka 13. 33214g
Potrzebni kobieta i męż­
czyzna w wieku od 17 do 
45 lot do prac w gospo­
darstwie rolnym w pow. 
Gostyń. Warunki dobre. 
Oferty Biuro Ogłoszeń. 
Świerczewskiego 3 dla 
33219g.

Podnoszenie oczek dam 
do domu; Oferty Biuro O- 
głoszeń, Świerczewskiego 
3 dla 33229g.
Pomoc domowa potrzeb­
na. Poznań, Promienista 
30a m. 2 (wejście z na­
rożnika). 33235g
Dziewiarka z własnym 2- 
płytowym aparatem przyj 
mie pracę. Oferty Biuro 

i Ogłoszeń. Świerczewskie­
go 3 dla 33260g.

Gospodyni samotna, Star­
sza szuka pracy przy ma­
łej rodzinie. Warunek, 
śródmieście i pokoik. G- 
ferty Biuro Ogłoszeń. 
Świerczewskiego 3 dla 
33256 g.

Profesor udzieli lekcji 
matematyki (liceum, tech 
nikum). Szamarzewskiego 
16 m. 6. 33160g

Kurs kierowców samocho 
dowo - motocyklowych 
rozpocznie się w Zakła­
dzie Doskonalenia Rze­
miosła w Poznaniu, ul. 
Kościuszki nr 57 — tel. ' 
48-47 dnia 8 października ■ 
br. o godz. 17. Dalsze za­
pisy przyjmuje sekreta­
riat Zakładu codziennie 
od godz. 8—20. K7618

Siatkę parkanową pole­
cam. Poznań. Czerwonej 
Armii 23 (warsztat). 25931p
Motocykl DKW 200 korzy­
stnie sprzedam. Winiary, 
św. Stanisława 42, 
tel. 514-27.33079g
Sprzedam komplet maszyn 
stolarskich lub ustawię 
maszynę jako wspólnik. 
Warunek mieszkanie, po­
kój z kuchnią w Pozna­
niu lub okolicy. Rybaki 22 
Orzchowski. 33400g
Motor na ropę, prawie no 
wy (12 KM). Wegner, Tu­
chola, Szosa Chojnicka.

33436g
Mercedes V—170 po kapi­
talnym remoncie, nowe 
ogumienie, sprzedam. Le­
szno, Narutowicza 37. tel. 
2286. 27024p
Drzewa i krzewy alejowe, 
parkowe, żywopłotowe, 
iglaste, szlachetne, leśne 
i ogrodowe, dziczki drzew 
owocowych, thuje, maho­
nie i inne poleca: była 
Szkółka Leśna, J. Wil­
czyńskiego, — Sieraków 
Wlkp. 27035p
Samochód osobowy Fiat 
1100 Simca sprzedam. Gło 
gowska 119 m. 2. 33173g
Dmuchawę nową z silni­
kiem 7 KW 2900 obrotów 
sprzedam. Bzdęga Leoy. 
Daszewice, . pow. Poznan. 

33186g
Sprzedam okazyjnie za­
graniczną sukienką ślub­
ną. Warzywna 7 rh. 2 
(Winogrady). 33196g
Wózek dziecięcy, czeski, 
głęboki, stan bardzo do­
bry sprzedam. Polna 50 
m. 7. 33198g
Sprzedam pianino prosto 
strunne 5.500, —zł. Waw­
rzyńca 32 m. 6. 33211g
Amerykankę 1-osobową w 
dobrym stanie sprzedam. 
Chociszewskiego 34a m. 
14. 33212g
Radioodbiornik ..Cąruso” 
z magnetofonem „Sma- 
ragd” jak nowy, niena- 
prawiany 10.000 zł sprze­
dam. Oferty Biuro Ogło­
szeń. Świerczewskiego 3 
dla 33218g.
Szafę dębową oszkloną 
(bieliźniarkę) sprzedam. 
Szamotulska 84 m. 2 godz. 
17—20. 33223g
Sprzedam tanio pianino, 
28 skórek nutrii (wypra­
wione), komplety znacz­
ków Holandii, Niemiec, 
Promienista 85, Tomaszew 
ski. 33224g
Maszynę dziewiarską „Du 
bied” 10'60 w bardzo do­
brym stanie, zmechani­
zowaną, oraz szpular- 
kę czterowrzecionową, 
nową z silnikiem okazyj­
nie sprzedam. Oferty Biu 
ro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3 dla 33232g.

Spacerówkę na kulko­
wych łożyskach sprzedam 
Kossaka 13 m. 1. 33245g
Drut żelazny ocynkowa­
ny oraz stalowy 1,5 mm, 
blachę tłoczną 0.8, zwy­
kłą 15. srebrzankę prze­
krój 6.10 sprzedam. Adres 
wskaże Biuro Ogłoszeń. 
Świerczewskiego 3 . 33271g

Potrzebna pomoc dcmo- 
wa oraz panienka do dzie 
ci na stałe lub dochodzą­
ca. Zagórski. Szamarzew­
skiego 42 m. 1. 33252g

Puch i pierze nowe i u- 
żywane kupuje firma 
,,Polplume” Poznań, Ry­
nek Łazarski 2. 31758g
Spiesznie kupię cement, 

| dźwigary. Oferty Biuro 
i Ogłoszeń. Swierczewskie- 
1 go 3 dla 33182g.
Taksomierz nowy względ 
nie używany kupię. Dą­
browskiego 53/55 m. 10.

332»0g
Samochód Octavia lub 
Spartak w bardzo dobrym 
stanie kupię. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3 dla 33203g.
Kupię Exakta Varex z 
pryzmatem. Dąbrowskie­
go 47 od godz. 18—20. No­
wa czewski. 33254g
______________________

Kózki dziecięce. autka 
drewniane, autka koszy­
kowe czeskie, ceratowe 
spacerówki na łożyskach 
drewniane giete ora? dla 
lalek polecają: Bracia 
Chojnaccy Poznań. Wro­
cławska 25. 29683g

Taksówkę ..Warszawa” z 
uprawnieniem sprzedam 
korzystnie. Poznań. Mar­
chlewskiego 60 m. 10.

33241g
Okazyjnie sprzedam mo­
tocykl SHL 150. model 59 
r. niedotarty. radio ..Pod­
hale”. Poznań. Pasieka 27 
od godz. 16 (Winogrady).

33249g
Sprzedam wózek, głęboki, 
ceratowy/ Poznań, Pieka­
ry 24 m. 3 Kantel. 

33258g
Sprzedam wózek głęboki 
(Warszawa), stan bardzo 
dobry. Luboń, Marchlew­
skiego 10 . 33259g
Sprzedam pszczoły z ula­
mi. Bukowski, Stobnica. 
pocz. Kiszewo, pow. O- 
borniki. 33264g
Młode psy boksery i ma­
szynę do szycia ..Singer” 
sorzedam. Kosińskiego 4 

m.16 godz. 14— IT 33274?
Większą ilość gruzu ce­
glanego. kamiennego, żwi 
ru na budowy fundamen­
tów, cegłę normalny for­
mat z rozbiórki bunkra 
sprzedam. Poznań-Debiec. 
Opolska przy Jarżembo- 
wej. 33247g

। Zamienię mieszkanie kom 
| fortowe, 4 pokoje, w Go- 
i rzowie Wlkp., na dwa po 
| koję z kuchnią w Pozna- 
! niu.lub Puszczykowie. O- 
| ferty Biuro Ogłoszeń 
। Świerczewskiego 3. K7724 
Zamienię pokój z kuch­
nią, łazienka, centrum na 
równorzędne lub większe, 
okolica obojętna. Warun­
ki dobre. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 33155g.
Zamienię pokój z kuch­
nią. dozorstwem na mie­
szkanie bez dozorstwa. Dą 
brow'skiego 41a m. 10. 
______________ 33161g 
Zamienię pokój z przyna 
leżnościami Grunwald na 
pokój z kuchnią. Warun­
ki do omówienia. Oferty 
Biuro Ogłoszeń. Świer­
czewskiego 3 dla 33179g.
Kawaler pracujący poszu­
kuje pokoju. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń. Świerczew­
skiego 3 dla 33187g.
Toruń — samodzielne mie 
śżkahle, dwa duże pokoje 
kuchnia, centralne ogrze­
wanie. komfort, centrum 
miasta zamienię na samo­
dzielne podobne Gniezno 

—Poznań — Śrem. Zgło­
szenia: Śrem, Apteka.

__ _ ______ 33197? 
Zamienię mieszkanie spół 
dzielcze czteropokojowe, 
samodzielne, kuchnia, ła­
zienka na 3 lub 2-pokojo- 
we, najchętniej z człon­
kiem Pozn. Spółdz. Miesz. 
Oferty Biuro Ogłoszeń. 
Świerczewskiego 3 dla 
33206g.
Poszukuję pokoju jedno­
osobowego. Oferty Biuro 
Ogłoszeń. Świerczewskie­
go 3 dla 33209g.
Dozorstwo, pokój, kuch­
nia, zamienię na samo­
dzielne bez dozorstwa. 
Poznańska 44. 33230g
Posiadam lokal 30 m* śród 
mieście, na handel, rze­
miosło. odstąpię. Oczeku­
ję propozycji'. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 33234g.
Spokojny kawaler (pra­
cownik terenowy) poszu­
kuje pokoiku ewentual­
nie wspólnego na rok. 
Korzystne warunki. Ofer 
ty Biuro Ogłoszeń. Swier 
czewskiego 3 dla 33237g.
2 pokoje z kuchnią wy­
łączone względnie spół­
dzielcze lub udział kupię 
zaraz. Oferty Biuńo Ogło­
szeń. Świerczewskiego 3 
dla 33239g.
Dwóch ucżnl poszukuje 
pokoju z utrzymaniem. 
Oferty Biuro Ogłoszeń. 
Świerczewskiego 3 dla 
33240g.
Zamienię pokoik z osob­
nym wejściem na pokój, 
kuchnia lub pokój. Ofer­
ty Biuro Ogłoszeń. Świer­
czewskiego 3 dla 33253g.
Zamienię pokój, kuchnia, 
bloki Rolna na 2 pokoje 
kuchnia z pracownikiem 
HCP. Warunki do omó­
wienia. Oferty Biuro O- 
głoszeń. Świerczewskiego 
3 dla 33255g.
Zamienię pokój, kuchnia, 
37 m5, samodzielne śród­
mieście na pokój kuch­
nią. z ogródkiem w Po­
znaniu lub Puszczykowie. 
Puszczykówku. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 33261g.
Magazyn ca. 45 m\ na­
dający się na warsztat 
lub garaż (światło) w 
śródmieściu sprzedam. O- 
ferty Biuro Ogłoszeń. 
Świerczewskiego 3 dla 
33262g.

WOJSKOWE ZAKŁADY MOTORYZACYJNE 
Nr 5 — w Poznaniu 

ul. Wawrzyniaka 43

OeiASZliA PfiZETARfi
na wykonanie niżej wymienionych prac:

1. Malowanie farhą olejną oraz klejową hali 
maszyn o powierzchni ścian 1544 m'

2. Malowanie farbą olejną oraz klejową po­
mieszczenia kotłowni o powierzchni ścian 
450 m!.

Szczegółowych informacji udzieli Dział Głów­
nego Mechanika.

Oferty w zalakowanych kopertach prosimy 
składać w sekretariacie Zakładu do dnia 17. X. 
1959 r. Komisyjne otwarcie ofert nastąpi dnia 
18. X. 1959 r. godz. 10.

W przetargu mogą brać udział przedsiębior­
stwa państwowe, spółdzielcze i prywatne. Za­
strzegamy sobie dowolny wybór oferenta wzgl. 
unieważnienie przetargu. K7730

Sprzedam dom nov.’y, pry­
watny, zelektryfikowany, 
3 pokoje z kuchnią, po 
kupnie wolny. Olszewski, 
Pniewy Szamotulskie, ul. 
Targowa. 26884 p
Kupię na przedmieściu 
Ostrowa Wlkp. 5 mórg ^ie 
mi. Pawlak, Kadłub, pocz 
ta Pątnów, pow. Wieluń.

___________ 27034P
Połowę domu w Inowro­
cławiu i Kruszwicy (wol­
ne mieszkania) sprzedam. 
M. Bączkowski, Inowro­
cław, Marchlewskiego 5. 
________________ 27198p
Parcelę budowlaną, do­
brze położoną w Pozna­
niu wprost od właściciela 
kupię. Oferty Biuro Ogło 
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 33181g.

■ Zgubiono legitymację służ 
l bową nr 1095 na nazwis- 
i ko Zofia Grynia, Opale- 
j nica, Poznańska 35. 27201 p 
i -----------------------------------------
' Zgubiono kartę rzemieśl- 
i niczą na aekarstwo i bla 
) charstwo. wydaną przez 
i Starostwo ‘ Powiatowe w 
i Poznaniu w 1945 r. Wik­
tor Białek, Swarzędz, 

j Cieszkowskiego 2.
M164g

Różne
Motocykle WFM i SHL 
naprawia terminowo. — 
Czerniak, Dąbrowskiego 
32. 334 Ing
E'utro damskie, piżmowce 
zamienię na motocykl. 
Staszica 19 m. 11. 331<:>g

Domek do 70 tys. zł ku­
pię. Poznań, Długa 6 m. 3. ! 
____________ ' 33195g i
Sprzedam dom 2 pokoje I 
z kuchnią do wykończę- } 
nia, działka 3700 m*. 8
km od-- Poznania. Wa- I 
runki do uzgodnienia. 1 
Kaczmarek, Poznań, św. !
Wojciech 3 m. 8. 33217g i
Okazyjnie sprzedam 6.5 ha 1 
ziemi pszenno-buraczanei 1 

m od stacji kolejo- | 
wej), położonej przy szo- I 
sie Poznań—Wargowo, 7 ' 
knt od Obornik. Możność ' 
zabudowy. Zgłoszenia Po ! 
znań. Szamarzewskiego 11 I 
m. 13. 33225g j
Sprzedam działki budo- I

Przedstawicielce wyjeż­
dżającej w teren' dam do 
sprzedaży krawaty (sek­
tor prywatny). Oferty 
Biuro Ogłoszeń. Świer­
czewskiego 3 dla 33N5g.
Kołdry przerabiam. Dem- 
bna, Gajowa 4 m 6a. Po­
znań. 33230g

Wojewódzki Szpital, łą­
kowa 1/2 dr. Butorowi- 
czowi, dr. Ginterowi, dr.
Paulus - Wojciechowskiej 

oraz wszystkim Lekarzom 
i Siostrom i całemu Per­
sonelowi Oddziału Wew­
nętrznego za leczenie i tro 
skliwą opiekę składają 
serdeczne podziękowanie 
Sajde Władysława i Koio-

wlane przy dworcu Bi­
skupice. Adres wskaże 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 332?8g.
5 ha dobrej ziemi sprze­
dam w Buku. Adres 
wskaże Biuro Ogłoszeń. 
Świerczewskiego 3 33231g.
Parcelę na Jeżycach 
sprzedam korzystnie (wil 
Iowa zabudowa. 2 przy­
stanki trolejbusem). Ofer 
ty Biuro Ogłoszeń, Swier 
czewskiego 3 dla 33238g.
Kupię domek wolny z 
ogrodem w Poznaniu lub 
w okolicy z dogodnym do 
jazdem (względnie w No­
wym Tomyślu) w cenie 
do 200 tys. zł. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 33246g.
Parcele przedmieście Po 
znania, Przeźmierowo — 
komunikacja miejska od 
15.000,— zł na dogodnych 
warunkach spłaty oraz< 
wiele innych parcel pole­
ca Krzesiński, Świer­
czewskiego 1. 33257g
Sprzedam ziemię 15.188 m1 
uzbrojoną pod budowę w 
Poznaniu, spółdzielniom 
mieszkaniowym. Adres 
wskaże Biuro Ogłoszeń, 
Swte-ezewskiego 3 33263g. 
Kup^ domek parterowy 
od właściciela (Poznań 
lub okolica). Warunek: po 
kupnie wolny. Pośredni­
cy wykluczeni. O*erty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 33266g.

dziejczyk Helena.
331756

Emeryt pracujący, wyższe 
studia, kultura, dodatnia 
powierzchowność, bez na­
łogów — nawilżę kontakt 
przyjaźni w celu matry­
monialnym z Polką około 
pięćdziesiątki, wykształ­
cenia i wzrostu średniego 
zgrabnej, urody, szczupłą, 
zamieszkałą w Poznaniu. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3. 27mp
Kawaler lat 36. wzrost 
średni, wykształcenie wyż 
sze, pozna pannę skrom­
ną, domatorkę w celu ma 
trymonialnym. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 33159g.
Panna lat 38, przystojna, 

gospodarna na stanowi­
sku, pozna kawalera lub 
wdowca, religijnego bez 
nałogów. Oferty Biuro 
Ogłoszeń. Świerczewskie­
go 3 dla 33184g.
Panna po 40. krawcowa, 
oozna pana do lat 53, do­
brego charakteru. Cel 
matrymonialny. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 33222g.
Wdowa z własnym dom- 
kiem, pozna dobrego rze­
mieślnika do lat 68. Cel 
matrymonialny. Oferty 
Biuro Ogłoszeń. Świer­
czewskiego 3 dla 3325lg.
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Księżycowy felieton

Przydarzyło się kiedyś znakomitemu rycerzowi, Don 
Kichotowi i jego giermkowi, Sancho Pansie, że udali 
się na sławnym koniu, Kołkowcu, w podróż pozaziem­
ską. Ujrzeli się — jak rozprawiaj: potem prześwietny 
giermek — blisko nieba, ledwo na półtora piędzi, i prze 
konali się. że jest ono okrutnie wielkie. Oczywiście, 
zahaczyli również o Księżyc. Z tej zaś wysokości — 
prawił imć Sancho Pansa — „spojrzałem na Ziemię 
i wydała roi się ona większa niż ziarnko gorczycy, a lu­
dzie po niej chodzący nieco więksi od laskowych orze­
chów’.” Kiedy dworscy słuchacze zakwestionowali tę 
wypowiedź, niestropiony giermek zapewnił, że spoj­
rzawszy na ziemię z ukosa, dojrzał ją całą. Faktem 
jest, że dzielny, drewniany rumak po okrutnych wy­
buchach, które nastąpiły w jego wnętrzu, wylądował 
szczęśliwie na Ziemi wraz z obu jeźdźcami.

Czy przeczuwał Sancho, że 
kiedyś w przyszłości czło­

wiek, nie ruszając się nawet z 
ziemi, będzie mógł ją całą u- 
chwycić wzrokiem? Niewiele 
się dzisiaj przyda rumak Koł- 
kowiec. Inne rumaki rządzą 
współczesnością. Pierwszy, któ 
ry dokonał tej sztuki wydar­
cia się poza Ziemię, aby „spój 
rżeć na nią z ukosa”, zwał się 
Sputnikiem. Działo się to wszy 
stko 4 października 1957 r., a 
więc dwa lata temu. Sputnik 
nie wyszedł jeszcze poza naszą 
atmosferą, ale mógł się napa­
trzeć do syta i oceanom i lą-
dom i przekazać 
domości o tym, 
dzieje.

pierwsze wia 
co się „tam”

Nowa era

Geniusz ludzki wprowadził
2,5 miliarda mieszkańców 

globu ziemskiego w nową ere. 
Któż z nas może dzisiaj prze­
widzieć, jakie będą dalsze 
dzieje? Chwilowo tylko pi­
sarze powieści fantastycznych 
folgują wyobraźni, widząc w 
zdobywczych wojnach między­
planetarnych na przemian to 
kres jednej, to drugiej planety. 
Inaczej patrzą na to uczeni. 
Kiedy za radzieckim Sputni­
kiem poszybowała w powietrze 
z 4-miesięcznym opóźnieniem 
amerykańska „Alfa 58”, jako 
drugi sztuczny, satelita Ziemi, 
ludzkość stała się świadkiem 
zapoczątkowania współzawod­
nictwa dwóch mocarstw w 
przestrzeni kosmicznej. Rakie­
ty oderwały się już od orbity 
ziemskiej i przeszły na sło­
neczną. Stało się to kolejno w 
styczniu i marcu tego roku: za 
radziecką „Miecztą” wyruszył 
amerykański „Pionier”. Dwie 
dekady temu na Księżyc zawi­
tał pierwszy twór człowieka. 
Kiedy dokonają tego sami lu­
dzie?

Może to nastąpić za lat kil­
kanaście, kiedy geniusz 

zdoła zapewnić nam nie tylko 
księżycowe spacery. Ważniej­
sze jest to, abyśmy z tych spa­
cerów mogli powrócić na po­
czciwą Ziemię i opowiedzieć, 
jak „tam” było. Już teraz je­
dnak srebrny glob został wciąg 
nięty do bardzo ziemskich 
spraw: z jego pomocą uczeni 
angielscy wymienili kilka zdań 
Z amerykańskimi kolegami. 
Zbędne stają się tysiące kilo­
metrów podmorskich kabli. 
Niepotrzebne będą wkrótce 
ziemskie przekaźnikowe stacje

telewizyjne. Człowiek zatrudni 
kosmos i .wciągnie go w orbitę 
swej woli i działania.

Na jedno nie ma jeszcze od- 
pcwiedzi:- czy „tam” jest ży- 
c e? Czy istnieją doskonalsze 
od nas twory, które obcięliby­
śmy przybrać w podobne, ludz 
kie szaty? Czy są pokojowe, 
czy zaborcze? Pytania, na któ­
re nauka nie umie dać dzisiaj 
odpowiedzi. Są hipotezy i każ­
dą wypada nam przyjąć za 
możliwą. Nawet Watykan ni? 
patrzy obojętnie na • rozwój - 
kosmicznych wydarzeń. Jeśii 
są na Księżycu ludzie — za­
stanawia się dr teologii, domi­
nikanin Spiazzi — to, czy ciąży 
na nich grzech pierworodny? 
Nauka, przemysł, religia, wy­
obraźnia — wszystko już zosta 
lo wciągnięte w erę kosmicz­
ną. Uczeni radzieccy i amery­
kańscy toczą pomiędzy sobą po 
kojowy bój o wydarcie jak naj 
więcej tajemnic wszechświatu. 
Wiele wskazuje na to, że do 
boju tego dołączą się wkrótce 
Anglicy i — Chińczycy. Zresz­
tą, geniusz ludzki nie zna gra­
nic państwowych.

Coraz dalej... od Ziemi

Już dzisiaj pojawiają się gło­
sy, że kto wie, czy era kos­

miczna nie będzie wybawie­
niem ludzkości w sensie dania 
jej nowej przestrzeni miesz­
kalnej, potrzebnych surowców, 
a nawet nowych gatunków żyw 
ności? Zanim jednak to wszy­
stko nastąpi, człowiek musi tę 
przestrzeń dobrze poznać. Nie 
tylko z obserwatoriów i ma­
szyn elektronowych, lecz z 
własnych, namacalnych do­
świadczeń. Już wyszliśmy poza 
sztuczne satelity ziemskie, jak 
koiwiek dwa lata temu one 
właśnie były przedmiotem po­
wszechnej uwagi. Widzimy wy 
obraźnią astronautów, pędzą­
cych na Księżyc, na Marsa i 
Wenus. Nieświadomie nawet 
oddalamy się od Ziemi stajać 
się społecznością kosmosu. W 
tym właśnie tkwi to Wielkie 
Nowe, które zaczyna towarzy­
szyć naszemu codziennemu ży­
ciu!

Antoni Pawlikiewicz

W POZNANIU:
OPERA — g. 19 „Pą-Tia”; POLSKI

Paźdz.

8 
czwartek

Imieniny 
Pelagii, 
Brygidy

Słońce: 
w«ch.: g. 5.47 
rach.: g. 16.59

L' 130^^0 A
Wasikowski. Lokatorzy, zajmu­

jący lokale w domach jednoro­
dzinnych, przed wyłączeniem do­
mów tych spod publicznej gospo­
darki lokalami, zachowują na 
podstawie przepisu art. 8 ustawy 
z 28. 5. 1957 r. o wyłączeniu spod 
publicznej gospodarki lokalami 
domów jednorodzinnych (Dz. U. 
Nr 31, poz. 131) uprawnienia prze­
widziane w przepisach o najmie 
lokali. Opłacają zatem, o ile po­
siadają ku temu uprawnienia 
(utrzymują się z pracy najemnej), 
czynsz niepodwyższony oraz 
koszty eksploatacji i bieżącego 
remontu budynku.

Lokatorzy, którzy zajęli w ta­
kich dorfiach lokale po wyłącze­
niu ich spod publicznej gospodar­
ki lokalami, opłacają czynsz w 
wysokości określonej umową z 
wynajmującym. Czynsz ten obej­
muje w zasadzie wszelkie koszty 
eksploatacji i remontu.

Antoni Szostak. Na podstawie 
przepisów dekretu z 16. 8. 1949 r. 
o wymianie gruntów (Dz. U. Nr 
48, poz. 367) władze uprawnione 
były poddać wymianie niektóre 
grunty, jeżeli wymagał tego 
wzgląd na racjonalność .ustroju roi 
nago. Za grunty poddane wymianie 
właściciel ich dtrzymuje inne 
grunty o równej wartości. Przy 
wymianie gruntów nie mają za­
stosowania przepisy o wywłaszczę 
niu nieruchomości.

K- n „ 
NOWY 
KA —

,Nie igra się z miłością'

K-
SATYRY 
NEK — 
Oczko”.

g. 19 „Nora”; OPERFT- 
19 „Zemsta Nietoperza”; 
— -nieczynny; MARCI- 

g. 11 „Dziadek Zmruż

W WOJEWÓDZTWIE:
KALISZ — „Mąż Fołtasiówny”; 

KROTOSZYN — „Ożenek”; PO­
NIEC (pow. Gostyń) — „Dziewczy­
na 'sęd»ią”l WŁADYSŁAWÓW 
(pow. Turek) — „Nie ma sprawie­
dliwych,”; CHEŁMŻA — „Damy 
i hur.ary”.,

Kina

Rekordziści kraju i świata
wśród lekkoatletów radzieckich

Juiro pierwszy dzień mityngu

Jutro na Stadionie im. 22 Lipca rozpoczną się wielkie 
trzydniowe zawody lekkoatletyczne z udziałem zawod­
ników 10 krajów. Organizatorzy oczekują jeszcze przy­

bycia lekkoatletów7 Węgier i NRD, którzy wraz z zawodni­
kami Rumunii, Bułgarii, Czechosłowacji i Polski zamieszka 
ją w Domu Turysty. Ekipy ZSRR, Korei, Chin i Mongolii 
mieszkają w Centralnym Ośrodku LPŻ.
Lekkoatleci wszystkich ekip, drużynie Związku Radzieckie-

przebywających w Poznaniu, go, która jest głównym fawo-
przystąpili do treningów. W rytem w walce zespołowej o

A jednak: dr Lewandowski
W związku z listem p. Haliny Mączyńskiej zamieszczo­

nym w „Głosie” pt. „Tytuł naukowy za cenę.. psiemset- 
metrówki?” otrzymaliśmy kilka listów. Autorzy ich, zgadza­
jąc się ze stanowiskiem naszej redakcji, iż zwrot doktor zwy­
czajowo używany jest w stosunku do wszystkich lekarzy, 
protestują przeciwko stanowisku p. H. Mączyńskiej. Poniżej 
zamieszczamy jeden z listów, nadesłanych z Marsina, po­
wiat Chojnice.

Szanowny Panie Redaktorze!
Jako dawni mieszkańcy Po­

znania czytający stale „Głos 
Wielkopolski” zwróciliśmy u- 
wagę na artykuł pt. „Tytuł 
naukowcy, za ceną... osiemset- 
metrówki?”

Autorka powyższego poma­
wia p. Stefana Lewandowskie­
go. który według p. Mączyń­
skiej każę się tytułować dok­
torem, względnie p. p. redak­
torów Polskiej Agencji Praso­
wej, którzy tytuł naukowy 
doktor nadali „za cenę osiem- 
setmetrówki”.

Wyrażamy tą drogą ogromne 
zdziwienie wobec p. H. Mą­
czyńskiej, która pracując w 
tym samym zawodzie wie do­
skonale, iż ludzie, w stosunku 
do wszystkich leczących (le­
karzy!) w całej Polsce zwra­
cają sic per „doktor”. Uważa­
my, że nie jest to żaden sno­
bizm tik ze strony lekarzy 
jak i ze strony chorych. Po 
prostu jest to wyrażenie u- 
sankcjonowane przez tradycję. 
W języku polskim trudno na­
wet przyjąć zwrot „panie le­
karzu” Fonetycznie brzmi 
zawsze lepiej — doktor.

Wiemy o tym doskonale, że 
ukończenie studiów lekarskich 
nie nadaje obecnie tytułu dok­
tora. ale pomimo to wszyscy 
używają tego zwrotu w sto­
sunku do lekarzy. Jeżeli więc 
chodzi o osobę dr Lewandow­
skiego Polska Agencja Praso­
wa. nie popełniła znów takiego 
błędu, ażebu on musiał się tłu­
maczyć p. Mączyńskiej i skła­
dać tak oficjalną samokryty­
kę (na łamach prasy).

Jeżeli chodziłoby o ścisłość, 
to „błędy” te popełnia rów-

nież „Służba Zdrowia”, która 
zamieszczając wywiady z róż­
nymi lekarzami (często mło­
dymi, z pewnością bez tytułu 
doktorskiego) pisze, że roz­
mówcą był dr X, lub dr Y.

Tytuł doktor jest w takich 
wypadkach jakby synonimem 
lekarza. Sądzę, że te kilka 
zdań wyjaśni aż nadto dobrze 
błąd, jaki popełniła p. lekarz 
H. Mączyńska.

Z poważaniem
Włodzimierz Stępka, lek med. 
i Danuta Stępkowa lek. dent.

PIAST — g. 17, 19 „Kamienne ser­
ca” (NRD, 14 1.); RTALTO — g. 
10.30, 13, 15.30, 18. 20.15 „Trapez” 
(amer,, 12 1.); SCALA — g. 16—20 
„Marynarzu strzeż się” (ang., 14 
1.); TĘCZA — g. 16 „Biała grzy­
wa” (franc., 7 1.); g. 18 i 20 „Po­
ciąg” (polski. 18 1.); WARTA — g. 
10—20 „Lissy” (NRD, 16 1.); WOJ­
SKOWE — g. 20 „Panna de Scude- 
ry” (NRF, 16 1.); FOTOPLASTI- 
KON — g. 9—21 „Rzeźba pałacu lu- 
ksemburskiego”; RUSAŁKA (Swa­
rzędz) — g. 17 i 19 „Podlotki” (cze­
ski, 18 1.); ZNICZ (Luboń) — g. 19 
„Wolne miasto” (polski, 14 1.); — 
Wczasowicz (Puszczykowo) — g. 
19.15 „Ukrzyżowani kochankowie” 
(jap., 18 1.).

pierwsze miejsce, znajdują się 
m. in.: Wasilij Rudenkow, któ­
ry w rzucie młotem legitymu­
je się wynikiem 68,27 m, Ro­
bert Szawłakadze (2,15 m w 
skoku wzwyż), dyskobol Otto 
Grigałka (jego najlepszy wy­
nik 56,94 m), rekordzistka
świata Maria Itkina (53.6 sek. 
na 400 m) i Maria Kuźniecowa 
(15,95 m w kuli). Wśród Buł­
garów wyróżnia się tyczkarz 
Christo Christów (4,47), Pe­
ter Manew (100 m — 10,6) 
Dymitr Wuczkow 5000 i 10000 
m. — 14.25 i 29 51.2) oraz tró 
skoczek Kirczew (15,49 m).

Ekipa Mongolii wyjechała z 
kraju 26 września br„ a do 
Poznania przybyła 5 bm. Mi­
mo długiej i męczącej podróży 
pociągami, wszyscy zawodnicy 
czują się dobrze.

W reprezentacji Chin znaj­
duje się 19 zawodników, Korei 
— 9, Bułgarii — 18, Związku
Radzieckiego 12 zawodni
czek i 17 zawodników. Barw 
Polski bronić będzie 29 re­
prezentantów klubów gwar- 
dyjskich. z boiskKoszykarze schodzą

Komitet Organizacyjny za­
wodów. który mieści się w Do­
mu Turysty, przy Starym 
Rynku 91, urzęduje od godz. 
8—20. Tutaj nabywać można 
bilety w przedsprzedaży (tp)

do sal. Drużyna Warty (o czym 
piszemy niżej) gości w sobotę 
i niedzielę doskonałą piątkę 

koszykarzy z Bratysławy.
Fot. — K. Przychodzki

Ruchliwa w roku bieżącym sekcja koszykówki Klu­
bu Sportowego Warta w czasie pobytu w Czechosło 
wacji nawiązała z tamtejszymi zespołami cenne kon 

takty, w wyniku rozmów przeprowadzonych w Bratysła 
wic, jutro przybywa do Poznania zespół koszykarzy SK 
Slavia, który w sobotę (godzina 19) i w niedzielę (godz.
12) rozegra dwa spotkania z Wartą. _ ____koszykarze

z Bratysławy grać będą 16 bm. w Lesznie z miejscową
Ponadto

Polonią.

Kurs szermierczy
Poznański AZS rozpoczy­

na z dniem 15 bm. kurs szer 
mierczy dla młodzieży nie- 
zaawansowanej. Treningi, któ 
re odbywać się będą codzien 
nie z wyjątkiem sobót od go­
dziny 17 w sali szkoły przy 
ul. Mylnej 5, poprowadzą za 
wodnicy krajowej czołówki— 
J. Dotka i M. Pomarnacki.

(o)

PROGRAM II (Poznań)
15.30 — dla dzieci; 16 — piosenki 

włoskie; 16.20 — spotkania z pisa-
rzami; 16.40 — muzyka tan.; 
dla dzieci; 17.45 — muzyka; 
muzyka rozrywk.; 18.20 — 
w Filharmonii Poznańskiej

17.95 — 
17.50 — 
„Jutro 
”; 18.35

muzyka i aktualn.; 19.05 — aud. pt. 
„Rękopis znaleziony między plane­
tami”; 19.15 — muzyka tan.; 19.30 
kronika kulturalna; 20 — koncert 
życzeń muzyki poważnej; 20.50 — 
melodie z op. „Porgy and Bess”; 
21.27 — sport: 21.40 — sport; 32 — 
cykl: „Jednostka a społeczeństwo”; 
22.15 — dyskusja przed mikrofo­
nem; 22.45 — muzyka tan.; 23.31 — 
aud. kameralna.

Koszykarze SK Slavia je-
denastokrotnie byli mist> .mi 
Czechosłowacji, a ostatnio dwu 
krotnie zwyciężyli znany w 
Poznaniu z rozgrywek o Pu­
char Europy zespół Spartaka 
Brno. Grają oni bardzo szyb 
ko, agresywnie i przy tym 
niezwykle widowiskowo. Pod­
czas niedawnego turnieju w 
Bratysłwie Slavia zdobyła 
pierwsze miejsce, ulegając je 
dynie doskonale w tym spo­
tkaniu grającemu zespołowi 
Warty (59:67).

Sobotnie i niedzielne spot­
kania ze Slavią stanowić bę­
dą dla warciarzy jeszcze je­
dną cenną próbę przed roz­
grywkami mistrzowskimi. Cie 
kawi jesteśmy, czy zespół tre 
nera E. Dylewicza potwierdzi

Budowa lodowiska

wysoką formę, zademonstro-
waną podczas tournee po 
chosłowacji.

Przedsprzedaż biletów 
obydwa spotkania, które

Cze

na
od-

będą się w sali KKS Lech, 
rozpocznie się jutro od godz. 
10 w Sekretariacie KS War­
ta, przy ul. Dzierżyńskiego 
219. (m)

Odra gromi Legią
Piłkarze II ligowej Odry 

Opole rozgromili w towarzy­
skim spotkaniu I-ligową sto­
łeczną Legię 6:2 (3:1) (PAP)

Żeglarstwo 
czeka na młodzież

W POZNANIU I W POWIECIE:
APOLLO — g.. 10, 12.30, 35.45, 18. 

20.15 „Ich wielka miłość” (arner - 
franc., 18 1.): BAŁTYK — g. 15.30, 
18, 20.39 „Mściciel r. Laremie” (ame 
rykański, 16 1.); CZTERNASTKA — 
g. 10, 12.30, 15, 17(30, 20 „Inspekcja 
pana Anatola” (polski, 16 l.j; DOM 
KULTURY* MO — g. 15.. 17.39, 20 
„Dr Corda aresztowany” (NRF. 18 
1.); GWIAZDĄ — nieczynne; JIUT 
NIK — g. 16.45—19 „Bomba” (cze­
ski, 16 1.); MALTA — g. 16—20 
„Takich dwóch jak nas trzech*’ — 
(franc,, 18 L); MINIATURKA — g. 
15 45, 18, 20.15 „Zakazany owoc” — 
(franc., 18 1.); MUZA — g. 10. 12.30. 
15, 17.30, 20 „Pieśń marynarzy” — 
(NRD, 16 1.); OSIEDLE — g. 16—20 
..Marynarz z Komety” (radź., 12 
1.); PANCERNIAK — g. 17.30, 20 
„Zemsta zza grobu” (franc., 13 1.);

W WOJEWÓDZTWIE:
GNIEZNO — Polonia: „Kamien­

ne serca” (NRD, 12 1.); Lech: „Nie­
potrzebny” (franc;, 18 1.); KALISZ 
Syrena: „Dziwne życzenia p. Bar­
da” (franc., 18 !.); Wolność: „O- 
szukanl” (NRD, 14 1.); Stylowe- 
„Marynarz z Komety” (radź., 12 
1.); LESZNO — Panorama: „Szpieg 
z Tajwanu” (Chin., 16 1.); OSTRÓW 
Roma: „Otello” (amer.. 16 1.); Słoń 
ce; „Diabelski krąg” (NRD, 14 1,); 
PIŁA — Iskra: „Siadami bandy” 
(rada., 14 1.); Lotnik: „Wąwóz gro­
zy” (rum., 12 1.).

M’iadonaośc!: 5,39, 8.39, 7.39, 
12.94, 15, 17.39, 19, 21. 23.59.

Telewizia

8.34,

POZNAŃSKA
17 — „Teatrzyk dla przedszkola­

ków”; 17.30 — film „Dzielne ka­
czątko”: 19 — reportaż „Polska 
optyka”; 19.50 — dziennik TV; 20 
film „Zwierciadło morza”; 20.10 — 
losowanie nagród pozn. Quizu fil 
mowego; 20.15 — film „Od Argen­
tyny do Meksyku”.

Wystawy

Radio
’ 5.30

PROGRAM I 
z życia ZSRR

„Tydzień muzyki NRD
Uniwersytet Radiowy: 
„Radiostacja młodości”; 
kurs języka ang.; 18.05 -

16.15
16.40

16.50

reportaż
literacki; 18.25 — koncert życzeń; 
19.05 — melodie tan/: 19.20 — „Try­
buna Nauczycielska”; 19.30 — „Ży­
we wydanie pieśni Moniuszki”; 
20.26 — wiadomości sport.; 20.3<» — 
wiązanka melodii filmowych: 20.40 
..Ze wsi i o wsi”; 21 — „Królowa 
aktorów” — słuch.; 22 — Konkurs 
skrzypcowy im. Królowej Elżbiety 
Belgijskiej”; 22.38 — muzyka tan.

Wiadomości: 5, 6, 7, «, 14, 16, 18, 
20, 23.

W POZNANIU:
BIBLIOTEKA GŁOWNA UAM — 

g. 8—20 „Wrzesień 1939 w dokumen 
tach i literaturze”.

CBWA „Odwach” — g. 10—18 ę- 
,.Wystawa plastyki norweskiej”.

SALA WYSTAWOWA PTF (jl. 
Paderewskiego) — „Wystawa fo­
tografii przyrodniczej” — g. 10—13 
1 16—19.

Dyżury pełnia
W POZNANIU:

SZPITAL MIEJSKI IM. J. STP.U 
SIA (chirurgia-Wewnętrzne) ul. 
Walki Młodyąh 7, tel. 98-56. APTE­
KI: Dzierżyńskiego 349, Głogow­
ska 47, Kraszewskiego 12, Dąbrów 
skiego 76, Marcinkowskiego 11, 
Główna 53.

jeszcze w planie
Sprawa budowy sztuczne­

go lodowiska w Poznaniu nie 
weszła jeszcze na realne to­
ry. Ustalono wprawdzie osta 
teeznie, że Obywatelski Ko­
mitet Budowy Sztucznego Lo 
dowiska w Poznaniu będzie 
zarejestrowany przy Poznań­
skim Komitecie Kultury Fi­
zycznej, ale załatwienie zwią 
zanych z tym formalności po 
trwa aż do końca bieżącego 
miesiąca. Dopiero w listopa­
dzie będzie można przystą­
pić do pierwszych prac na 
terenach, przy al. Reymonta.

(P)

Tegoroczny sezon wielkopol 
skieh żeglarzy był wyjątko­
wo żywy i urozmaicony. W 
pojedynku z silną reprezenta 
cją Warszawy po wyrówna­
nej i zaciętej walce wygrał 
Poznań 23:22. Świadczy to o 
stałych postępach żeglarzy 
Ośrodka w Kiekrzu.

Nad jeziorem kierskim ma 
my siedziby kilku klubów, z 
których Ludowy KS, Jacht­
klub Wielkopolski i „Mewa”
należą 
za nimi 
tę, LPZ 
tywne 
MKS.

do najruchliwszych, 
należy wymienić War 
i AZS oraz mało ak 
Jachtklub Szkwał i
Najsilniejszym

względem wyczynowym 
LKS, od wielu lat

pod 
jest 

przo-
dujący w tej dyscyplinie w 
kraju.

W większości klubów brak 
jednak zainteresowania spor­
tem wyczynowym i przygo­
towaniem narybku. Od wielu 
lat powtarzają się jedne i te 
same nazwiska. Z 30 jedno­
stek „Finn”, którymi dyspo­
nują kluby nad kierskim je­
ziorem, zaledwie połowa sta 
je do regat...

Cenna akcja zapaśników Siły
Znany i zasłużony pierwszoligowy zespół zapaśniczy RKS 

„Siła” Mysłowice, postanowi! popularyzować tę dziedzinę 
sportu w’ ośrodkach, w których zapaśnictwo jest dotychczas 
niemal nieznane. Zespół Siły z wielokrotnymi mistrzami Pol 
ski i reprezentantami kraju Tobolą, Kasperczykiem, Lwierci- 
nokiem, a także trzykrotnym mistrzem Polski młodzików 
Krzyżtolłkiem na ezele wyjeżdża do Jaworzna w woj. kra­
kowskim, gdzie da pokaz walk zapaśniczych. Z podobnymi 
pokazami RKS Siła wystąpi również w innych ośrodkach.

(PAP)


